
Nr. 146. Kraków, Środa 29 Czerwca 1887. Rocznik
N ow a R e f  Brnu “  w ychodzi codzienni*-, z w yjątkiem  N iedziel i Świąt u roczy% efi

P r e n u m e r a t a  w y u » » i :
kwartalnie:

Na urowiueyi, i  pr: 
W P .1 ...............

i rocznie: i półrocznie: 1
24 ri. w. a. 12 zł. w. a.
28 „ . ' 14 , „
20 , , i 10 . ,

. pocztowi) 
ińłtwie Niemieckiem . . . .

W' n ie jc  o
Do Wioch, F r a n c j i ,  A n y l i i ,  Belgii,

S a s w a j c a r y i ,  T u r c j i  i  i u n y e h  k r a j ó w  3 6  ,  ,  | j  1 6  „  „  J  8  „  -  •  ,

Pejedyauy  n n m r kMztuje lO  centów, z nrzimyłka pocztowy 1 2  centów.
P r e n u m e r a tę  p r z y jm u je  s ię  ty lk o  z a  c a ły  m ienia / .

fliMStęcteme:
‘i 7.fr. — ct. NOWA

P r e n u m e r a t ę  p r z y j n  n j ą :
z a m i e j s c o w ą : Administracya „Nowej Reformy“ i wszystkie urzędy jocztcwe; 

• a i e j s e o w ą :  Administracja „ Nowej Reformya- — Magazyn nowości F. A. Ongara i Gtt
trn f l lm  .  n  i 1 1_ I_____ l r i___________/ n r i i   n a / ______________________WT.
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Główna
trafika w Rynku; — C. k. krakowskie koneesyonowane biuro (Silberstein) Bynek Główny Nr. 17 
w oficynie. — Handel Z. Skalskiego w Sukiennicach, — Handel Kuklińskiego w Hal Sukien­
nic — Handel J. Bajera przy ulicy Grodzkiej. — O g ł o s z e n i e  ,'inoeraty) przyjmuje Admini-
stracya za opłatą od miejsca wiersza drobnem pismem (petit), za pierwszy raz 10 c t ,  za każdy 

stępny raz po ó cent. N a d e s ł a n e  (na 3 stronnicy dziennika) od miejsca wiersza drukiem

LUty z pieniędzmi i priekaiy  pieniężne na prenumeratę i ogłoszenia (inseraty) uprasza się n.i.t- 
gyłau /funcii do i.dm iaiBtra°y- Nowej Reformy yr Krakowie. — L tsty  reklamacyjne nieopiecze- 

tounme me podlegają opłacie pocztowej. — Listów nieftankowanych me przyjmuje się
Bekopism ow  n a d sy ła n ych  B edakcya  n ie zwraca.

A d n l  B e d a k c y i  i  A d m i n l s t r a c y i : U l i c a  ś w .  J a n a  N r . 1 » .

drobnym p0 3o ct. za kaidy raz. O g ł o s z e n i a  d o  „ R e f o r m y "  (prospekta, cyrkularze, 
ogłoszeni! ]tp.) przyjmuje się za cenę 1 złr. od 100 egzemplarzy dla zamiejzeowjch, a 50 cent. 
od 100 egzem, dla miejscowych prenumeratów. — Naleiytość uprat, a się n  a p r z ó d  nadesłać 
przekazem pocztowym — O g ł o s z e n i a  1 p  ą e n u m e r a t ę  przyjmują: W e  L w o w i e  Ag. 

.„Nowej Reformy" Centr. Biuro Ogłoszeń Kopernika L. 11; — W  T a r n o w i e  handle: J. De- 
long i Kamila Bauma; — W  R z e s z o w i e  księgarni- J. A. Pellara; — W  P r z e m y ś l u  B. 
Doskoski i Spółka; — W  T a r n o p o l u  księgarnia L. Gileczko; — R  W i e d n i u  pp. Haa- 
senstein <fc Yogler (takie w Hamburgu, Frankfurcie nad Menem, Berlinie, Lipsku, Bazylei i 
Wrocławiu) A Oppelik, Stubenbastei Nr. 2, R. Mosse (takie w Berlinie Hamburgu. Monachium 
i Norymberdze.) IV  P a r y ż u  Księgarnia Luiemburgska 3 rue des Grands Augustint i So- 

eiete Mutuelle de Publieite A. L o r e t t e ,  directeur. Rue Caumarun 61.

Od Wydawnictwa.

Wobec zbliżającego się nowego półro­
cza upraszamy Śzanównyoh Prenum era­
torów naszy ch , o wczesne nadsyłanie 
przedpłaty dia aregulowania nakładu. 

Prenum erata w ynosi:
W  m i e j s c u : półrocznie l O  złr., 

kwartalnie 9  *łr., miesięcznie 1  złr. 8 0  
centów.

w  p a ń s t w i e  a u s t r j a c k i e m  * 
p r z e s y ł k ą  p o c z t o w ą :  półrocznie 1 2  
złr., kwartalnie O  złr., miesięcznie 2  złr. 

w  c e s a r s t w i e  n i e m i e c k i e m :
półrocznie 14 złr., kwartalnie 7  złr., 
miesięcznie 2  złr. 3 0  ct.

w  i n n y c h  k r a j a c h  e u r o p e j ­
s k i c h :  półrocznie 1 0  złr., kwartalnie 
8  złr., miesięcznie 3  złr.

P r e n u m e r a t ę  z a m i e j s c o w ą  frzyp  
mują oprócz Administracyi Nowej Reformy 
ws/ystkie urzędy pocztowe. P r e n u m e ­
r a t ę  m i e j s c o w ą  przyjmują oprócz Ad- 
ministracyi Nowej Reformy (ulica św. J a ­
na nr. 13) ageneye: E. Silbersteina, kon- 
ce»yonowane krakowskie biuro dzienni­
ków i ogłoszeń, Rynek Główny Nr. i  i  w 
oficynie, — Magazyn nowości F. A. Gnga- 
ra  w Rynku głównym, linia A— B, — Han­
del Z. Bkshgiego w Sukiennicach l. 31, — 
Handel KuLtaUtiego w Hali Sukiennic, — 
Główna trafika ( I Ł  Horowitz) w Rynku róg 
ulicy iw . Jana, — Handel J . Bajera 
w ulicy Grodzkiej.

Dla dogtwUiagfli mdto iw iebj wającyeh 
w Kąpielach, przyjmować byJLf«f mv pre­
numerat* prcez czas sezonu ta n *  aa ty- 
dzień, dWl- -***£  p k A s z e ś ć  i siedm ty­
godni — c l  wa. 

W felietonie rozpoczęliśmy drukjuw ie-
d d  W i a j a a J i ą j ś  ■  p

ś w l a H i t  Nowi prfenumeratórowie

„K iedy przed dwom a laty jako poseł do Bady 
państw a z kuryi w łościańskiej w ybrauy, zdaw ałem  
spraw ę wyborcom i starałem  się um otyw ow ać — 
dla czego wotowałera za podwyższeniom  cięża­
rów, k tó re  wówczas uchw alone były — zabrał 
głos w łościanin  w yborca i powiedział: My w szyst­
kie ciężary będziem y znosie, ale tylko pod je­
dnym  w arunkiem  — j e ż e l i  P a n o m  s i ę  u d a  
" r e f o r i n o w a ć  s ą d o w n i o z e u r  z ą d z e n i a, 
b o  j e ż e l i  t e g o  n i e  d o k o n a c i e ,  p o p a  
d n i e m y  w n ę d z ę  i ż a d n y c h  c i ę ż a r ó w  
p o n o s i ć  n i e  b ę d z i e m y  w s t a n i e .  I  tak jest 
is to tn ie .. ."  „W  całej rozciągłości —  mówi tenże 
poseł w innem  m iejscu — w s z y s t k i e  s z k o  
d l i w e  s k u t k i  w a d  p r o c e d u r y ,  k tóre na- 
naszkicow ałem , w s z y s t k i e  o b j ę ł y  i o g a r ­
n ę ł y  l u d  n a s z . "

In n y  poseł — w drukow auem  spraw ozdaniu 
czynności sw ych w Kole polskiem  p isz e :
„Dalej dnia 19 m a ja , gdy debatow ano nad 

budżetem  m in iste rstw a spraw iedliw ości, uprosi­
łem  sobie głosu i przedstaw iłem  prośbę do tych 
panów  posłów , co są z gm inu  w łościańskiego 
w ybierani, aby się raczyli dobrze zastanow ić nad 
tym  w yrazem  i jak ieby  przy tej spraw iedliw ości 
były dla w łościan p o t r z e b n e  z m i a n y ,  o- 
s o b l i w i e  w s ą d o w n i c t w i e .  P rzed staw i­
łem , jak  procesa tylko przez adw okatów -rozw le­
k a n y  latam i się prowadzą, tak iż po kilkuletnim  
procesie przychodzi wyrok i t e n ,  c o  p r z e ­
g r a ł ,  z o s t a j e  d z i a d e m ,  a t e n  c o  w y ­
g r a ł ,  g d y  s i ę  o b l i c z y ,  t o  i s t n y  d r u g i  
d z i a d ,  więc prosiłem , aby od ludu  w łościań­
skiego sędzia u stne  podania przyjm ow ał i takowe 
w krótszej drodze załatw iał.

„D alej w nosiłem , ażeby p ertrak tac jo  pośm ier­
tn e  były z ram ien ia  rządu, a nie przez notaryu- 
szów usku teczn iane , aby tak jak  daw niej delego­
w ał iząd z ram ien ia  swego d e lega ta , tenże się 
udaw ał na m iejsce i tam  cały stan  rzeczy po 
zm arłym  sp isyw ał. Postępow anie tak ie  ani ieduej 
dziesiątej c z ę śc  by nie kosztowało, co obecnie ko­
sztu je takie przeprow adzenie przez uo taryusza."

P ierw szy s posłów  b y ł wówesag no taryo- 
u e iS -  a  d u ś  jeat profesorem  i ozdobą un iw ersy ­
te tu  — drog i w łościaninem  ] liujg ry '•  m a w ^  
swoją, -ktśea Ayłs tai w»** d Łu-
cżne fi Sejm ie oklaski i liczne od kolegów sej­
m ow ych g ra tu la c je  -— d ru g i, » śtu t w Q»frsfe 

lżony, że się n a  niczem  nie rozum ie, i po-

otrzymają poozątek powieści bezpłatnie.

W Administracy i Nowej Reformy można 
prenumerować wychodzące we Lwowie 
pismo literackie „ K u c h u po cenie dla 
prenumeratorów Nowej Reformy bardzo 
znacznie, bo o 1/a część zniżonej. Prenu­
merata „ H i lc h u "  dla naszych prenu­
meratorów wynosi: 

półrocznie . . .  2 złr. 40 ct.
kwartalnie . . .  1. złr. 2 0  ct.
miesięcznie . . 40 ct.

Kwestye włościańskie.
v n .

P rzed  czterem a laty w Sejm ie naszym  poseł 
bardzo w pływ ow y, zajm ujący i w Radzie pań­
stw a w ybitne stanow isko —  m ów ił co następuje:

tej ważnej sprawy.' Oo więcej — dr. M adeyski 
był w W iedniu referentem  procedury cywilnej, 
był w dw a lata potem  ^pouownię do R ady p ań ­
stw a w ybrany — m iał z a \m  wszelką sposobność 
działania w tym  k ie ru n k u ,\a b y  sie spraw dziły  
słowa jego, brzm iące jak obietn ic^ dana Sejmo­
wi i krajowi ; „spodziewać się że ustawa
państw ow a da się. uzyskać, ale dla Galicyi,
lub najp ierw  dla G alicyi".,-

Nie jesteśm y o tyle wtajemniczeni w szczegóły 
działa lności—  rzadko kiedy dostatecznie jaw n e j— 
naszego w W iedniu  poselstw a a więc specyalnie 
i dr. M adeyskiego. Ale w każdym razie wydaje 
się wielce dziwnem , że w cztery lata po wypo­
w iedzeniu w Sejmie powyżej przytoczonych słów
przez p o s ła , k t ó r y  j e s t  w W i e d n i u  r e f e ­
r e n t e m  p r o c e d u r y  c ŁW l j  n * j ' w cztery
la ta po postaw ieniu przez niego w  Sejmie tej 
spraw y jako bardzo naglącej „kwestyi chłopskiej", 

jako spraw y zaradzenia zubożeniu naszegobo
w łośc iaństw a; w cztery lata po jednom yślnej 
uchw ale sejmowej, dom agającej się #  m vśl w nio­
sku dr. M adeyskięgo zaprowadzenia w Galicyi 
prowizorycznie n o - e j  procedury — spraw a ta  
ani krokiem  nie postąpjfo n apr,ód . A n ie  m niej 
dziw nem  je s t i to jjeszcze, że w ciągu tych cz te­
rech  la t w Kole p o ls k im  . ile z arzędow ycli 
spraw ozdań jego wiadomo — » i k t  n ie  w ystą­
pił z w nioskiem , ażeby domajjjć od rządu 
w ykonania uchw ały Sejm u galicyjskiego, a gdy 
w łościański p o se ł Orzechowski spraw ę tę  poru­
sz y ł, s t a w i a j ą e j ą n a  t yu> n a m y m  g r u n ­
c i e  c o  dr .  M a d e j s k i ,  j a k o k w e s t y ę  z a ­
r a d z e n i a  z u b o ż e n i u  w ł o ś c i a n  — nie 
przypom niano sobie ugbw dy  S jmu 1 raj^wego i 
nie postanow iono działać ku wj lirzeczj w istnie- 
n iu , a potem  jeszcze p L.sła O m chow skiego  w or 
gan ię  konserw atyw nym  smagai|o szyderstw em , 
nieznajom ość rzeczy mu u rzd ca jąc . A  wszak 
kiedyś, i to nie tak dawno, .solip -ruość K oła z 
Sejm em  i jednolitość pelityczu^ obu tych re p re ­
ze n ta c ji staw iano jako naczelny p unk t program u

dan y  w p a J  iji ■ *  dla ogkUeŚ  ‘ P* aęsąjab n  m,' rak _  jw t
rzuca potw arze na Koło polsicie. Obaj do jed n e  
go zm ierzali, obaj dowodzili, że dzisiejsza p roce­
dura, dzisiejszy kosztowny, powolny i n iepew ny 
w ym iar sprawiedliw ości Jest ru iną chłopa, obaj 
też jednakow o... nic nie uzyskali.

A le jest m iędzy nim i, pod pew nym  w zględem , 
ważna różnica. P oseł O r z e c h o w s k i  m ówił 
a potem  p isa ł „po chłopsku*, od serca, jak  mu 
zrozum ienie stosunków  w łościańskich i „kw estyi 
chłopskiej" dyktow ało -  ale oczywiście szczegó­
łów spraw y znać nie może, obm yśleć sposobu 
postępow ania, k tórym by najsnadniej cel osiągnąć 
się dało, nie potrafi. Inaczej poseł M a d e j s k i ,  
k tóry  w m otyw ow aniu  swego wniosku o prow i­
zoryczne zaprow adzenie nowej procedury cyw il­
nej w Galicyi, w yrzekł powyżej przytoczone sło­
wa, a w innem  m iejscu swej mowy w yraźnie 
spraw ę tę nazw ał .częścią  kw estyi ch łopsk ie j."

Mogli n iek tórzy  —  bo gdzież takich nie ,ma — 
wzruszać ram ionam i na w ystąp ien ie p. O rzecho­
w skiego w Kole p o lsk ie m ; ale mowę dr. Ma" 
deyskiego Sejm  cały p rzy ją ł uajżyczhwiej, wnio- 
sek jeg o  zam ien ił w jednog łośną  uchw ałę, przez 
co wola całej rep rezen tacy i kraju padła n a  szalę

krajow ego, czernie %aś a r a  
objawić, jeżeli nie 
w ykonanie uchw ał

A aaisK L<*Mi kt<
o f  *7 , jwyąć 
woscią. D zisiejsze pąstj 
no, zw łaszcza zaó p 
napraw dę ru in a  wióiśi

la rn o ść  u . .  uę 
.atasapiem  o

— to 
a  eko- 

i j ł  ■ to  Dni u
kosztowne, zwiększa pfzeto n j e p r  o d u k c y j  n e  
w ydatki naszego chłopa, i tali nż bardśo wyso­
kie, a prócz tego pokątnjrm  b i ,  okatom, tym  naj­
straszniejszym  pijawkom Chłopskim, daje możność 
w yzyskiwania w łościan n a  wielką skalę —  ruina 
m oralna zarazem , bo otw iera sA ro tie  w rota pie- 
n ia c tw u , bo przedłuża w niest Aczoność spory 
fam ilijne, bo podkopuje u ludą poczucie i po­
szanow anie prawa. W łościanin który według 
dzisiejszej procedury, po długi( j  j kosztowny0^ 
zabiegach dostawszy dekret Óżiedzietwa musi do­
piero nowy proces p rzep row adzą  ab j  przyjść do 
pusiadania te g o , co m u dekret j;en przygnał na 
w łasność, i k tóry po ukończeniu 0bu tych proce­
sów je s t  na ich koszta zadłużony t a l i ' że z wła- 
snośei tej w chw ili, gdy  ja w ^ ascie wywalczy, 
już m u n jc n je zostaje —  w łofeianyi taki musi 
na swój ję zyk przetłom arzyć sobi© „ ummwn 
summa in juria“ —  a Jak to  tłum aczenie w ypa- 
d n ie - łatw o sobie w yobrazić.

Skoro zaś 0 sądow nipt^in  —  t 0 po­
w tórzm y jeszcze jed en  p«giśqlt^ .póąfe- O rtlch o w - 
s^ '°g o , przez Ceas wyśm iany, a naszem zdaniem
najsłuszniejszy  w świecie. Pisze o n :

„Dalej wnosiłem go rącą  prośbę o zm ianę w są­
dow nictw ie co do spraw o obrazę h o n o ru  k tóre 
się tak m iędzy w łościaństwem  rozpow szechniły , 
że o byle co, o b łahe słowo —  se tk i ludzi zale­
ga schody sądowe. Po największej części tak i z 
tego r e z u lta t , że spraw y kończą się na p rzep ro ­
szeniu . W ięc p ro s iłe m , ażeby w drobnych  tego 
rodzaju sprawach . k tó re  pochłan ia ją tysiące rąk 
podczas najp ilniejszej w p o lu  ro b o ty , które tylko 
pisarzom  p o k ą tn jin  i szynkaizom  zyski p rzy n o ­
szą, a s tro n  m jedyn ie  — ru inę, aby takie spra­
wy jako w 1 in stancy i w g m in ie  były przez u- 
stanow iony =ąd rozjem czy p rzeprow adzane, a do­
piero jeżeli tenże do zgody strony  nie doprow a- 
dai, n iech strony idą do sądu, a do takich czyn­
ności n ie  potrzeba w ielkich zachodów ani para­

g rafów , be się w gm inie ludzie także m ogą p rze­
prosić. W praw dzie Ekscel. nasz pan  przew odni­
czący j id J ś ą n ie  aię p rzyehy lał do tego w niosku 
i przez  ̂zanow nych paaów  posłów  byłem  
pop nr ty j'edaai. przy  głosow aniu w iększością je ­
dnego głosu zdwfc* te  m oje gorące życzenie od­
dalone-.

Isto tn ie  spr&W obrazę h o n o r u , w yta­
czanych przez w łościai , jęgt p i zw ażający. S ądy 
pow iatowe skarżą s ię , że naw ałow i ich' podołać 
nie m ogą. W idoczne tu  d u th fe ie  pokątnych  ad ­
wokatów i p isarzy  Dla n ich  ,’j» łv z  tego' — dla
w łościan s tra ta  czasu, ntraw  rąk  roL  
g ro sz a , k tó ry  idzie do kieszeni Ow^m p18an j  
tudzież szynkarzy po m iasteczkach, bo m o.
żna ,  mając „praw o" w sądzie , n .e  uraczW  gię
w karczm ie przed tem  i potem ? N ie je s t  to rhqęz

ralizaeyi. Pam iętajm y, że w „kwestyach. w łościań­
sk ich" nie m a nic drobnego —  bo sam a w ielka 
masa ludu w iejskiego spraw ia, że drobne na po­
zór straty, na jakie on je s t narażony, w  sum** 
są zm arnow aniem  i nieprodukcyjnem  użyciem  
kw ot k roc iow ych , m .lionow ych może. N ie na 
wyszydzenie, ale na do jrzałą rozw agę zasługiw ała 
myśl posła Orzechowskiego, ażeby spraw y te  w 
pierwszej lM fa n o u  oruc -yc jatóeeWB m iejsco­
wemu sąduw nictw u, jak ie z konieczności prędzej 
czy później zaprow idzonem  być musi

że śc iągnie to n a  n ią  nowy gniew  Rosy i. D otych­
czas udaw ało się B ułgarom  om ijać zręcznie w szyst­
kie n iebezpieczeństw a, na jak ie się  narazili, wy­
rzekłszy  s ię  opieki swej daw nej p ro tek to rk i; ale 
nic m ożna m ieć pew ności, czy szczęście nie opu­
ści ich tym  razem . D latego chw ila w yboiu k l ę ­
cia będzie decydującą d la najbliższej przyszłości 
n ie  tylko samej B ułgaryi, lecz mo*e całego p ó ł­
w yspu Bałkańskiego naw et w tak im  razie, gdyby 
w ybrany Książę poszedł śladem  ks. W aldem ara i 
w y b o r a n i*  prajjął N ik t n ie  może zaręczyć, czy 
rola spokojnego obserw ato ra  n ia  sp rzyk izy ła się 
już rządowi rosyjskiem u i czy sam  ak t w yboru, 
dokonanego n ie po jego m y ś l i , m e Dędzie dlań 
pobudką do czynnego w ystąpienia.

W y brany  przez sobran ie  książę musi uzyskać, 
na mocy uchw ał kongresu , za tw ierdzenie w szyst­
kich m ocarstw . Przez ja k iś  czas łudzono  się w So­
fii n ad z ie ją , że państw a zachodnio-europejskie, 
chcąc sparaliżow ać przew agę R o s ji  na W schodzie, 
pozwolą w ybrańcow i narodn  w stąpić n a  iro n  oez 
b ia d a n ia  się na zdanie rządu rosyjskiegr N a­
dzieja ta  nie o k u a ia  uzasadn ioną. W  W ie­
dniu, zkąd B ułgarzy  spodziew ali się najsiln iej za­
chęty  do sam odzielnego postęp o w an ia , d sao  im 
dc zrozum ienia, że najstosowni* jszs d la  n ich  d ro ­
gą do w ybrn ięc ia  z dzisiejszego-jłO foi^nw  będzie 
p rzeb łagan ie  Rosyi. P . Stóitow, I ry p rzez  d łu -  

, s tru ia  g i czas baw ił w  stolicy A u stry i p isa ł sian i jd  
_ _  ni6(j aw no ,j0 bułgarskiego m in is tra  spraw  zag rr-  

nieznych, że silny w iatr pó łnocny  ow ionął w yż­
sze sfery po lityczne w W iedn iu . Jeże li zaś A u-

T - „ . . - -s, s try a  nie widzi d la  Bułgarów  innego  zbawienia,
drobna. Idz.e tu o tysiące dni roboczych, k tm * ;au tjlk c  pogodzenie się z R o sy ą , to tern m niej 
się m arnują, o now e źródło p ienTaćtJa i dem o- oparcia zna jdą oni w B erlin ie  i Paryżu. O pieki

P o ł o ż n i e  m

Bałkańskim.
Ju ż  tylko krotki p rzeciąg  czasu oddziela nas 

od chw iii, w której deputow ani bu łgarscy  zjadą 
się do T yrnow y na sesyę zgrom adzenia narodo 
wago, a ta jem n ica  okryw ająca zam iary re g e n c ji 
zaczyna się w łaśn ie  teraz odsłaniać Coraz w yra­
źniej okazuj*' s i ę , że rząd bu łgarski n ie  chce 
przeciągać d łużej’ dzisiejszego prowizorycznego 
stanu  rzeczy, i że stronnictw o narodow e, p rag n ą­
ce, ażeby B ułgarya zdobyła się nareszcie na krok 
stanow czy, uzyskało przew agę nad żywiołami, dą- 
żącem i do zńłatw ienia najw ażniejszej z w ew nętrz­
nych  spraw  bu łgarsk ich  bez narażen ia się  Rosyi.

Cały naró d  bu łgsusL  chcia łby  oglądać na tro 
n ie  w ybranego  przez sobran ie i zatw ierdzonego 
przez gab inety  księcia. W szyscy podzielają p rze­
konanie, że tylko w ładza książęca może ochronić 
k raj od n ieprzew idzianych  przew rotów , a arm ię 
i adm inistracyę od ostatecznego rozDrzężenia. 
O pór Rosyi sta ł dotychczas na przeszkodzie sp e ł­
n ien iu  tych życzeń. D ziś więc, gdy regeneya po­
stanow iła p rzedstaw ić sobran iu  kandyda ta  do tro ­
nu, przy jacie le  B ułgary i m ają powód do obawy,

Paryżu
tylko A uglii może się okazać bardzo pro  
yezną, a w szystko to razem  każe nam  uwa- 

wybór księcia w chwili obe‘cnej za krok na­
der ryzykbw ny i zuchw ały.

W s .  ;a. i  c u g a c h  zaszły na pó łw ysp ie Bał­
kańskim  wypadki* k tóre m ogą u ła tw ić  n ie m ie r -  
nie w ielką akryę lłoeyi w B ułgaryi. P rzedew szy- 
stk iem  m m j  ta  na m yśli zm ianę gab inetu  w 
Serbii. N a jw ięk o y  przeciw nik R istieza nie m ógł­
by * iprzeosyć. f e  flałajejsz jire z e s  gabinetu  serb- 
SSiego f u p t i u f t m i ą  U |liau
ważnej części n aro d u . G abinetow i R isucza wbzj

M afen ie ; a  
as ńfUBBT 4 U « ć

drogę, n a  k tó rą  w  
dzisiejsiy  m in iste r. T rudno  urzec z 
śc ią jak ie są w łaściw e zam iary R iatioaą a l w ia­
dom e są w szystkim  przyczyny jegc w ielkiej po­
pularności rów nie jak  nie są ta jnem i powody o- 
wego wielkiego zadowolenia, któro zapanow ało 
w B elgradzie po jego nom inacji. W  oczach ca ­
łego  narodu uchodzi B isticz Za w roga A ustry i, za 
człowieka oddanego całą duszą Rosyi. — D ekret 
królew ski, pow ołujący go m  prezesa gabinetu, 
pow itany został w Serbii jako zapowiedź nowej 
ery, w której państw o króla M ilana o trząśnie się 
z w pływ ów  austryacko -w ęg ierskkh  i w ejdzie na 
to ry  w skazane m u przez Rosyę. W W iedn iu  zro­
zum iano odrazu znaczenie o sta tn ich  zajść w Bel­
gradzie. Podróż króla M ilana dowodzi w praw dz;e, 
że dzisiejszy rząd  serbsk i n ie  chce rozpoczynać 
sw ych czynności od jak iegoś n ieprzyjaznego A u­
stry i kroku, ale n ie  daje ona bynajm niej dosta­
tecznej podstaw y do przypuszczenia, iż B isticz 
w yprze się swej politycznej przeszłości, że zada 
k łam  w ygłaszanym  dawniej zasadom , i że nacaał 
się n a  u tra tę  popularności je d y n ie  dia u trzym a­
n ia stosunków , jak ie  G araszanin  naw iązał miedzy 
W iedn iem  a Belgradem .

O ®  l v S a t l i t
.Powieść z piętnastego wieku

napisał
W l a e e a l y  k a p s e k i .

II ;(Ciąg dalii;)

— Z aślep io n y , — rzekł smutnie ojei ec. — 
Św iatłem  nam  po w szystkie czasy są księgi, co 
je  m ądrość ojców sp isała . . . .  Ona nas wieków 
ty le atrzegłft od zagłady . . .  ona nas powiedzie 
dalej. A le czyste źródło  wiedzy w k tórem  ty 
radbyś za czerp n ąć , je s t b rudne  i m ę tne  i m iast 
ożywczej rosy. tru c izn ę  d la nas niesie ....

. . .P ra w d a , ten  n sró d  je st dobry, ale ton  n a­
ród  je s t m łody, ten  naród ogląda s i ę , na ster- 
szych b ra ć  i od n ich  uczyć się będzie.... a s ta r­
si jego b ra c ia , to nasi cieiniężyciele i w ro g i...

...C zy  wiesz, co się tu  d z ie je?  Oto z napływ em  
tego św iatła, do którego ty  lgniesz szalony, przy­
było  nam  wrogów. Ci św iatli m ężowie, co m osą 
pochodnię w iedzy, n iosą także żagiew  prześlado­
w ania i n ien aw iśc i! ...

...Ju ż  domy nasze nie są | p e w n e , trzeba je  
zam ykać jak fortece. Podrzucają nam  dzieci n ie ­
żywe , by potem  g ło s ić , żeśm y krew  z nich wy­
pili i pudżegac lud do zb ro d n i.... W szystko to 
tak  sam o jak  w  N iem czech!...

...T a  falanga g łó w , przykry tych  doktorskiem i 
c zap k am i, m y ś li , że się nauce i sw ojem u Bogu 
zasłuży, g d j ua* ciem iężyć będzie ; za “ imi 
ich księża i cału zgraja zaw istnych m ieszczan. 
N ie m a już wielkiego króla w tym  narodzie, jest 
lylfco sługa  większego psna .

t , Ten potok, co ożywcze p rąd y  św ia tła  z so­

bą n ie s ie , — odrzekł syn n iezrażo n y , — chw yta 
po drodze i m ęty  tru jące i w chłania je  w siebie, 
bo inaczej być nie m oże, ale czyż p izez  to nie 
czerpnąć zeń dobra i ży c ia?  W szak m ów iłeś nie­
raz o jc z e , i« trucizny bywają spójnią teco co 
stanow i praw dziw e jąd ro  dobroci. G dy ludzkość 
zakosztuje d o b ra , odrzuci precz tru ją ,^  skorupy. 
A  lego  św ia tła , tego d o b ra , tak bardzo ludziom 
trze b a! Oh o jcze , gdybyś ty  w iedz ia ł, jakie ta 
ziem ia w ydaje k w ia ty ! Ile tu  sił w ielkich drzem ie 
w tym  n a ro d z ie , co czeka tylko niby uderzenia 
laski M ojżesza, aby w ybuchnąć i rozradow ać 
św iat ten  p o n u ry !

— My w tej radości udziału brać nie będziein. 
N as n igdy nie przypuszczą do tej w ielkiej uczty 
j my Li gdy nie siądziem  za m h godowym sto ­
łem  ! I n na nam  droga przypadła My czekajm y 
tego, którego nam  obiecali prorocy.

_  Długoż jeszcze czekać g 0 będziem ? I  czy 
się kiedy spełn ią ich ob ie tn ice? Uh o jcze , g d y ­
bym  się nie bał gn iew u tw eg 0 j w yjaw iłbym  ei 
m y śli, k tóre mi dawno zMcgaj% głoWę i serce.

—  Mów 1 .
—  Słuchaj ojcze!... ta społeczność chrześcian- 

s k a , pod godłem  krzy ża zw iązan a , tu w ielka 
społeczność i potędze .jej n ic  oprzeć się nie zdo-
ła . Ona zaw ładnie św iatem  i przyjdzie czas , że
wszystko przed nią s to p n ie je , niby pod żarem
słońca. Ich  prorok w yrzekł najwznioślejsze sło-
wa * ludzie przez lat tysiące tysięcy na lepsze 
się nie zdobędą. M iło ść , ofiara, pośw ięcenie!...

...O n i w im ię tych s łó w , w im if b ra te rs tw a , 
które im  zaleca, spełn ią najszczytniejsze zadania, 
a my zostaniem y zawsze w m roku, zawsze w cie­
n iu ,  m y b iedni tułacze!...

...Niezdolni odzyskać utraconej ojczyzny, a nie 
możemy sobie zdobyć poczestnego m iejsca w ob 
czyźnie....

.. Mamyż patrzeć obojem  i n ieczynni, jak  oni

coraz now e prawdy zdobywać b ę lą , w alcząc o 
nie w szystkiem i siłami swej dusz, ofiaram i »wej 
k r wi ?  Jakiemi® Pra^ e m  » ;e sz |r f  zap rlg n iem y
kiedyś dobrodziejstw ich światb kiedyśm y n i­
gdy  o nic nie walczyli wraz z n ie jm ?  Oh', jjcze, 
prze* ic*  proroka tylko w iedzie if oga do uszczę­
śliw ien ia n a  ziem i !••

— Takieś to myśli n ieszczę­
sn y ?  czegóż ty. chcc»z? ?i*<b,aceni*, zagłady n a ­
s z e ;? .. .  N ie  straciliśm y in o , ' a . ojijyflkamy w szy ­
stko ! Nasza ojczyzn i w fia* samych , w  naszej 
w ie rz e , w naszych obyczajach, w naszyon se r­
cach. w naszej krwi My stopi f  silni i n ieza­
chw iani tem , czem jesteśm y i będziemy do
końca św iata. N ie my im ,  alt. jJni nam  pokłon 
kiedyś oddadzą. Ie h zdobycze, jcjj św ia tło , to 
b lich tr, to I alący się snop s lo m g .  nasza w iara, 
to granitowa budow la, której anj a n ) h u ra ­
gany  nie zwalą.

— Boga n i0 ma , naszej g ra b o w e j budowli, 
Boga miłości i św iatła

1  Boga nie Cos w yrM  m adyam to?
J e s t  Bóg kary i zemsty, który ,  p roch Zfttr/0 
tw o ją  głowę.

— M iłością spojony świat ten  ji m iłością tyl­
ko stać będzie- . . , ,

— M iłość, to s abosc; n .m a j, W ł ^  ^  
Prócz z  o c z u  moich w yrodku. Id *  pofcatv oblecz 
się szatą i nie pokazuj głowy atką cję p r2ieicień- 
stw i tran .

^ o d c ż a s ^ j  k łó tu i od chwil kijku Ukizała się
w mugD pesfeć białego sta^>a , 'p rowadzo
l u # T p « f  d*iewczynę. ,

O jciec s y n  dopiero go * tri,4tr«egr1i.
N astahi -wina.
BUcy i  m łofe  ^ ją trzy li w f t ^ p h ^ e ^ p o c h y -  

lając g łow j ■* o e ^ fió łh ip ic m . 
T en  popa^jw i ń s  td c t iy <Jj|iB^p.

wą, po tem  w spierając się n a  dziew czynie, p o stą­
pił na środek  kom naty .

— Od chw il kilku stoję pode d rz w ia m i, bo 
m nie uderzyła żywa utarczka ojca z synem . N ie 
chciałem  jej przerw ać, dopóki nie doszła do o s ta ­
tecznych  gran ic . Ty ojcze pow strzym aj g n ie w , 
bo m  uw łacza siw ym  włosom, a ty  m łodzieńcze, 
p a m ię ta j, że po na J bnrzliw em  se rc e m , po nad 
słowy, co jak  ostrze noża kaleczą, panuje rozum  
i dośw iadczenie ojców !...

...S ław isz  cnoty ch rześc ian , budujesz się s ło ­
w am i ich proroka... a czyś zbadał dzieje naszej 
tułaczki, n ie b a c z n y ! Czyś słyszał o naszych ofia­
rach  i m iłości wielkiej ? - .  Toż posłuchaj, pow iem  
ci o n ic h ! —

P o p atrza ł chw ilę w je d e n  p u n k t,  jak  gdyby 
zb iera ł rozp ierzch łe m yśli... w reszcie zaczą ł:

— W  czasie procesyi w ielkanocnej w W orm s 
rozeszła się p o g ło sk a , że krzyż je d e n  został ęb' 
cięty  i sprofanow any. W szyscy odrazu d1 my^lan 
się , że tego n ik t inny n ie m ógł p o p e ł n i  tylko 
żyd i bez dalszego badania t ł u m , pros*10 z p ro ­
cesyi pob ieg ł z okropnym  wrzaskiem kw arta­
łu  żydowskiego, wołając o wydanie w innego lub 
ukaran ie całej g m iu y —

.. Dano na to wszakże kilka dni czasu , ażeby 
w yszukać  i odkryć sprawcó; ®więtokradztw a. 
W śród poszukiw ań kw artał był zam knię ty  i 0sa- 
dzony...

...W tem  dw óch nieąPaJonjL?’1 m dzi przyszło 
w ieczorem  do j< dnej z bram  u licy  żydowskiej 
i p ro s ili . by ich wpuszczono...

...Ż ąd an ie  to naprzód w zbudziło obaw ę, n ie ­
ufność i zadziwien’e - K tóżby m ógł dobrowolnie 
chcieć wnijśó do części m ia s ta , zagrożonej srogą 
karą.. .

...Nieznajom.* mówili, że są żydam i cudzoziem ­
cami % daleka i proszą o g o śc in ę ....

~  iefiziano im natenczas, że w yrok śm ier­

ci groził g m in ie ; lecz odpow iedzieli na to ,  że 
chcieli podzielać los braci, lub  ocalić ich  naw et, 
jeżeli p odobna ,..,

...P rzy ję to  ich z radością.

...G d y  czas dany  do odkrycia zbrodniarzy upły­
n ą ł ,  ch rześcian ie ukazali się u w njjścia ulicy i 
poczęli w ołać o ukaran ie  w innych.

.Dw aj nieznajom i przybysze w ystąpili w ten­
czas przeciw  tłum om  i saUH zezna li, że byli' 
spraw cam i św iętokradztw*-

...P ochw ycono  ich  i zawiedziono przed  sąd 
miejski.

...T e n  usłyszaw szy zezmai_ia dw óch dobrow ol­
nych ofiar, skazał ich na śm ie rć ... .

...L u d  zadowolony tem , zostaw ił gm inę w sp o ­
koju.

...C h cesz  się p rzekonać o praw dzie ałów  mo­
ic h , to idź do synagog i w W orm s i czytaj przy 
Dfasku drżącej la m p y , która tam  dzień  i noc 
p ło n .e , czytaj s ło w a , jak ie im  w yry ł w dzięczny 
lud Iz ra e la :

»S w iatło  w iekuiste w pam ięć) pośw ięcenia się 
w ielkiego dw óch synów  Jo n a tasa  Hira, k tórzy  po ­
n ie śli śm ierć dla ocalen ia swych b rac i" .

—  To byli synow ie wasi I — rze k ł m łodzie­
n ie c , wyciągając rękę ku starcow i.

— To byli praw dziw i synow ie I z r ael a ! —  m ó­
wił starzec drżący. —  Krew z k rw i, kość z ko­
ści n a szy c h !

— Nogi tw oje ja łu ję , — rzak ł m łodzieniec 
wzruszony , a J e h u d a , k tó ry  s łu c h a ł p rz y b ity , 
pobiegł ku drżącem u starcow i i ze  czcią posadził 
go na krześle.

—  Oh m łodzieńcy, eo za kolorową bańką u p g - 
drftć się  g o to w i, badajcie dzieje ludu  bożego i 
niech one p ro stu ją  ścieżki wasze!

(C. d. n .)
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to ofiarą, lecz lokacyą kap ita łu  pewną, bo n a  
ziem i opartą .

W  im ien iu  w.ęc patryo tyzm u, w im ieniu  obo­
wiązku bo za obowiązek tę  troskę o dzielnicę 
W ielkopolską uważamy, odzyw am y się do spo łe­
czeństw a naszego, aby podpisyw aniem  akeyi i 
zb ieran iem  składek poparto insty tucyę, k tó ra  ma 
W ielkopolską, f la nas bronić przeciw  zalewowi 
germ ańskiego  i bezwyznaniowego żyw io łu , z 
uczciwą wytrwalOoCią. z energ ią, Liórą daje przed­
sięw zięcie przez Boga, O jczyznę i sum ien ie  w ska­
zane.

Tow arzystw o oszczędności k o b ie t, grom adzą­
ce z drobnych wkładek swój g rosz wdowi dfii 
św iętej sprawy ratow ania ziem i ojczystej, odzywa 
się niniejszem i słowy nietylko do m ajętnych, ale 
do wszystkich. Osoby pojedyncze, choćby wiel- 
kiem i kwotam i, mniej zdziałają, n iż  tysiące nieza 
m ożnych znoszeniem oszczędzonego choćby  tylko 
grosza.

Patrzm y na F ra n c y ę , jn .d reńsk ie  N iem cy, 
a zobaczymy zab iane mijk>ny z drobnych , n ie  
raz nic me znaczących e i ła d e t  Ic h  też w tern 
naśladujm y, uwierzm w siłę i zna izen ie  wy­
trw ałej, chociaż h fiw ó  żm udnej, ale przez ogół 
naszych niew iast, poujętej pracy. — Lwów dnia 
25 czerwca lSSY. Adamowa Sapiezyna, M arya  
(j*styńska, Antonina M ichczyńska.

nie zeszłoroczna straszna katastrofa i nom inacya 
now ego księcia regenta.

O statni m ity n g  l i g i  p a t r y o t ó w  zam ienił 
się w w ielką m anifestacyę na cześć generała  
B o u l a n g e r a .  Zgrom adzenie uczciło także d e ­
m onstracy jn ie  pam ięć G a m b e t t y .  Po uroczy­
stości kilku członków ljgi w ystąp iło  z tego zw ią­
zku , n ie  chcąc podzielać odpow iedzialności za 
oddaw anie całej F raucyi na łaskę jednego  ge 
nera ła .

Tester Lloyd  dowiaduje s i ę , że R osya, k tóra 
zaw sze je s t przeciwną wyborowi k s i ę c i a  b u ł ­
g a r s k i e g o ,  a popiera w ybór p r o w i z o r y ­
c z n e g o  r e g e n t a ,  poczyniła *W. Porcie pe­
w ne propozycye w tej m ierze, i że P o rta  uznała 
za sto jow ne zastanowić się nad  tem i propozycya- 
m i. K oresponden t tego dzienn ika u trzym uje, że 
kandydatem  Rosyi na tę posadę nie je s t ani 
A leko pasza, ani też S trecker pasza. P oniew aż zaś 
B osya ośw iadczyła ju ż  poprzednio, że tym czaso­
wy reg en t nie pow inien być rodow itym  B ułga­
rem , przeto Tester Lloyd  n ie dow ierza pogłosce, 
iż Rosya życzy sobie wyboru N ikołajew a, bu łgar­
skiego m in istra  w ojny. Organ rządu w ęgierskiego 
n ie traci n a d z ie i, iż dzisiejsza "regencya i rząd 
rosyjski wynajdą sposób porozum ienia się. Może 
to nastąp ić w tenczas, jeżeli Rosya odstąpi od żą­
dania ażeby m ocarstw a narzuciły  Bułgarom  re­
genta, jeżeli pozwoli n a  jego elekcyę i zadow olni 
się p rzedstaw ieniem  Zgrom adzeniu  naroJ<iw»m u 
kandydata, k tóry  jed n ak  m usiałby  b y ć _ » if f i j ^ .  
śc ią sym patyczną dla narodu  buł" ■ "
K -u c ja  m usiałaby się ze V s  lV '  l a
do zap rzes tam a a g £ £ * £ tawi<>I^ f r  przez gosyę a

Praez inne m ocarstw a kandydata 
t y m c z a s o w e g o  r e g e n t a .

Ratyfikacya k o n w c n c y i  a a g i  e 1 s k o - 1 u- 
r e c k i e j  została odłożoną do przyszłego ponie­
działku. Bosya i F ran cy a  wysilają tym czasem  
w szystkie siły, ażeby przed nadejściem  tego te r­
m inu obalić gab inet turecki i n ie  dopuścić do ra- 
tyfikacyi. Zlorning Tost doniosła wczoraj, że p. 
M ontebello, poseł turecki, chcąc nastraszyć T ur- 
cyę, zagroził jej, że F ra n cy a  upom ni się o pi a- 
wo do opieki nad m iejscam i św iętem i n a  w scho­
dzie. G dyby F ran cy a , której z daw nych la t p rzy ­
służą w istocie praw o do takiego protektoratu, 
zdobyła się n a  taki k r o k , cała sp raw a mogłaby 
przybrać bardzo zajm uiący obrót, gdyż w tęn  spo­
sób F rancuzi naraziliby się w pierw szym  rzędzie 
swej przyjaciółce Rosyi, uważającej się za natu­
ralną opibkunkę chrześcian  na w schodzie.

T en  sam dzienn ik  doniósł niedaw no, że Rosya 
zaprzestałaby  wazelkiej akeyi w spraw ie egipskiej, 
gdyby  A nglia pozwoliła jej d z ;ałać swobodnie 
w B u ł g a r y i .  Brukselski Nordt w iorne echo 
netersbursk iego  gabinetu , oburza się na taką in- 
synuacyę. Rosya n ie  han d lu je  w polityce! — wo­
ła Nord  — i przyznaje każdem u, co m u się słu ­
sznie n a leż y ; naw et gdyby A nglia  zgodziła się 
na oddanie księciu itin g re lsk iem u  i zadów w Bnł- 
garyi, Rosya nie zm ien iłaby  swej colityki,

P ow ołanie R isticza je s t w ielką dla Rosyi wy­
graną . D rugą bardzo c e n n ą  zdobyczą jej dyplo- 
macyi, jest pom oc, jak ie j jej iżyczyła F ran cy a  
w jej zabiegach w S tam bule. K onw encya ang iel- 
sko-turecka w yw ołała z zupełnie różnych  powo­
dów rów ne n ie za d o w o len i w P ete rsb u rg u  i w 
Paryżu. N arusza ła  ona iuteresa F ran ey i w E g ip ­
cie, dla R osyi zaś była wskazówką, iż Turcya 
oddaje się  w opiekę A nglii. R epublika i carat 
podały sobie dłonie, ażeby w spólnem i siłam i nie 
dopuścić do tej ostateczności, a lada dzień m o ­
żem y otrzym ać wiadom ość o now ej zm ianie ga­
b in e tu  tureckiego i o zw ycięstw ie wpływów ro- 
syjsko-francuskich  nad w pływ am i angielskiem  .

W idzim y zatem , że Rosya je s t  dziś n a  pó łw y­
sp ie  B ałkańskim  silniejszą, niż by ła przed ro­
kiem. Równie w Serbii jak  i w Turcyi zdobywa 
ona sobie coraz m ocniejszą pozycyę. Bułgarzy 
m im o tego nie chcą ugiąć przed n ią czoła, a  E u ­
ro p a  patrz j w niem em  oczekiw aniu n a  postępo­
wanie ich rządu, przew idując, iż dać ono może 
powód do w ypadków nieobliczonej doniosłości.

P r z e g l ą d  p o l i t y c z n y

Odezwa do polskich kobiet

W czoraj odbyw ały się w 
do s e j m u .  Sądząc z głosów  tamtejszej prasy, 
należało  się spodziew ać porażki o tronuictw a kato­
lickiego. S tronnictw o to, k tó re  n iegdyś nazyw ało 
się patryotyeznem  a  później p rzy ję ło  nazw ę
w arakpig '  een trum *, stanow iło  n i e p r z e r w a n i e  w ię­
kszość sejmową, począwszy od roku 1869. 
ów czesnych wyborach okazała się  po obu s tro ­
nach  rów na liczba głosów , tak że Izba nie m o ­
g ła  się naw et porozum ieć co do w yboru preze­
sa. N astępstw em  tego było rozw iązanie sejm u i 
ponow ne wybory w listopadzie, k tóre zapew niły 
patryo tom  większość dziesięciu głósow . W  roku 
1875  spad ła  ta  większość do dw óch  głosów, na­
tom iast w ykazały osto tm e w ybory z roku 1881 

p o s tę p : z pom iędzy 159 deputow anych 
w 68  okręgach w yborczych przeprow adziło  kato­
lickie Bfconnictwo 85, a w ięc 5 po uad absolutną 
większość. t>Tamo m ogło ono w n iek tó ry ch  kwe- 
styach  liczyć tta p0paruio pięciu konserw atystów . 
L ib e ra ły  0s>4gnąli 69 krzeseł. W  czasie se- 
syi ato li ro z p a li  n ę  klub l ib e ra ln y ; 47  narodo ­
wych lib e ra łó w  atanęło naprzeciw  22 w olnom yśl- 
nym .

P rzew idując kigs -ę wyborczą stronn ic tw a c e n ­
tru m  w B aw aryi, podnosi -fioeUiscAc Volks Z tg  -, 
że stronnictw o to od la t kilku nic odznaczało się  
an i jednością an i ja sn o  w ytkniętym  program em , 
a nadto  ujaw niły  się w  n iem  pewne braki w 
kierow nictw ie. Z resztą w p ły n ę ^  na jego położę-
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„niech a uprzejm y uśm iech rozlany na
tw arzy arcyksię inej S tefanii zdaw ał się potęgo­
wać ogólny serdeczny nastró j pow itania w m ul 
raeh naszego m iasta.

W  udekorow anej flagami i z ielen ią ro tundzie  
Bram y F loryańbkiej loże i galerye szczelnie wy­
p e łn ia  w yłącznie płeć nadobna, oczekująca na 
arcyksiążęcą parę i członkowie Bady miejskiej z 
w iceprezydentem  p. F ried le inem  na czele.

(idy  w śród okrzyków nadjechał pojazd dw or­
ski poprzedzony powozami m arszałka krajowego, 
nam iestn ika oraz prezydenta m iasta, zebrani we 
w nętrzu podwórza radcy ustaw ili się w półkole, 
Wszybcy dygnitarze wysiedli ze swych powozów; 
p rezyden t Szlachtow ski s tan ą ł n a  przedzie a ' n a ­
m iestnik  Zaleski otw orzył drzwiczki powozu, w 
którym  siedziała arcyksiążęcą para. Gdy arcyksię­
stwo oboje wysiedli, p rezydent Szlachtow ski wy­
powiedzi! i  k ró tką  mowę pow italną. Im ieniem  r< 
prezen tacji ? m iasia K rakow a w yraził radość 
mieszkańców ze sposobności oglądania ty le  pożą­
danych gości, k tórych obecność w m #śoie i ura- 
ju wznawia i zacieśnia węzły m iłosc. i przyw ią- 
Z?D' a.’ kraj żyw ił i żywi oiągls dla mona

£  i I eF° rodziny.
skończyw szy przem ów ienia sw e w języku p li­

ski u zam ierzał p rezyden t odczytać przekład  te- 
8°ź w języku nienneekim , ale arcyksiążę Budolf 
uprzejm em  sk in :eniem  ręk . da ł znak, że to zby­
teczne,^ w k ilkunastu  w yrazach swej odpowiedzi 
w n e j d i  T  U  „w ą ze apo-
SobnuSCl Ogfcjdaniu suroz.m fc*-, krtnewuaie^o g r« - 
du naszego, który tak pięknie zapisał się w pa 
m ięci jego  rodzica.

Podczas trw an ia  przem ów ień, uczennice ze 
szkoły św. Scholastyki, tw orzące szpaler przy 
wjeździe do Bondla, obsypały powóz dworski bu ­
kietam i i kwiatam i. B adosne okrzyki rozległy się 
dokoła, gdy urocza arcyksiężna S tefania w siadła 
do pojazdu i na wszystkie strony  ręką sła ła po­
dziękowanie.

A rcyksiężna ubraną była w ciężką jedw abną 
suknię, koloru lila, pokrytą czarnem i koronkam i. 
A rcyksiążę następca m iał na sobie galowy uni­
form generał-poruczniaa.

Po skończonej cerem onii pow itania w Bonolu 
w yruszyły pojazdy w tym  sam ym  porządku, w 
którym  przyDyły ulicą F lo ryańską przez Bynek 
koło kościoła maryacfciego, odwaouu, przed pa­
łac Potockich „pod Baranam :

Po obu stronach drogi, k tórą jechały  pojazdy, 
utrzym yw ała wzorowy porządek sam a publiczność, 
gdyż woal6 n ie było tu  w idać m ających czuwać 
nad ładem  członków  honorow ej straży obywa 
telskiej. T łum y publiczności zalegały chodniki po 
obu stronach  gościńca. Domy i okna po najw ię­
kszej części ozdobione flagami i dyw anam i n ie ­
zwykły przedstaw iały widok. Za zbliżaniem  się 
pojazdu wiozącego artyksiążęcą parę podnosiły 
się g rzm iące okrzyki puDliczności „ i w at" i „n iech  
żyje! “

B ada m iejska »*» corpore otoczona chorągw iam i 
cechowem i zbliżała się zwolna za powozami do 
pałacu, gdzio rzędem  ustaw iły  się  deputauye o 
ezekujące posłuchania.

P rzed  pałacem  jak  i n a  całym  B ynku w kilka 
chwil pp przybyciu arcyksiążętej pary , znalazła 
się tak liczna publiczność, i* przez tłnm  farmal- 
uie przecisnąć się było trndno.

O gada. 10 rozpoczęty się przedstaw ien ia  fle- 
pu tacy j j  m l b  i  po rządku : 1) do­
stojnicy dw oru (ta jn i radcy i szum belanowie); 
Z) duchow ieństw o; 3) szlachta; 4 ) korpus oficer­
sk i; 5 ) deputacya W ydziału krajow ego; 6)  prezy­
d en t m iasta z B adą m iejską i deputacya Bady 
miejskiej lwowskiej; 7) rep rezen tacya pow iatow a; 
8) starosta, dyrektor po licy i, sta rosta  górniczy, 
przełożeni urzędu pocztowego i telegraficznego, 
dyrek to r powiatowej uyrekcyi skarbu  z k ierow ni­
kiem  ekspozytury prokuratory i s t a n u  i naczel­
nikiem urzędu probierczego , dyrekeya ruchu  ko­
lei państw ow ych ; 9) prezydya wyższego sądu k ra ­
jow ego, sądu karnego i handlow ego i nadproku- 
rator p ań s tw a; 10;  akadem ią um ieję tności; 11) 
r*ktor un iw ersy te tu  z senatem  akadem ick im ; 12) 
szkoła sz tuk  p ięknych ; 1*0 d jrukoye szkół ś re ­
dnich, państw ow ych szkół przem ysłow ych i se - 
m inaryów nauczycielskich; 14) przełożeństw o 
gm iny kościoła ewangielickiego>; 15) przełożeń­
stwo w yznaniow ej gm iny iz raelick ie j, 16) Izba 
handlowo przemy s ło w a ; 17) p rezy d ja  Izby  adwo­
katów i l /b y  no tarya lnej; 18) W ydział krakow ­
skiego Tow arzystw a gospodarsk iego , ) ra ow-
skie Tow arzystwo w zajem nych ubezpieczeń ,
Cowirzystwo ta trzańsk ie ; 21) lo w arey s  wo ry 
b ack ie ; 22) p. p 0lanow ski z 70 włościanam i z 
S okalskiego; 2 8 ) deputacya S tow arzyszenia wete 
ranów .

Do poszczególnych deputacyj i n iektórych ich 
członków oboje a re jksięztw o  zw racali się z u- 
Przejmemi słowy. D eputacyi szlachty powiatu 
krakowskiego dziękow ał ały * s i ą i ę  za zgotowane 
przyjęcie i zapew nił, iż rów nież gorące żywi u- 
czncia przychylności dla naszego kraju , jak  jego 
Ojciec. P rzem ów ienie to wywołało grzm iące okrzy-

“  DeWX ; ‘.  W d T m i i S i . j  lw o™ kW  " W *
arcy księżnej S te f m ii w spaniały bukiet z kuuszto
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przem aw m ł przedstaw iony  przez nam iestn ika pre- H31ifa)W6, lite rac k i"  i  a rty s ty czn e .
zydent Lw owa p. M ochnacki, k tóry  znów przed­
staw ił arcyksięstw u w szystkich innych członków 
deputa yi. A rcyksiężna w yraziła żal, iż na teraz 
zaniechać musi podróży do Lwowa — arcyksiążę 
zaś pożegnał delegatów  życzeniami do widzenia 
we Lw ow ie.

D eputacya Tow arzystwa tatrzańskiego przynio­
sła dla  arcyksiążącej pary upom inek piękną 
szkatułkę rzeźbioną z fotografiam i widoków ta ­
trzańskich.

D eputaeyę w łościańską z różnych powiatów w 
liczbie przeszło stu osób ustaw iono w podwórzu 
pałacu, —  tu zszedł do niej arcyksiążę Budolf 
i dziękując za przybycie, przem ów ił do zebranych 
kilkanaście m ó w  po polsku. Okrzyki „niech ży je !"  
i „m nohaja lita  ze w szystk ich  piersi by ły  naj- 
szcz°r iz m nod ękowaniem za niespodziankę, ja ­
kiej doznali, usłyszaw szy z ust cesarzewicza dźw ię­
ki ojczystej swej mowy.

O godziiue 1 w południe poważne dźwięki 
ygm unta i trijbki sygnałow e oznajm iły przyby- 

c A rcyksiążęcej pary  na W awel. U  drzwi ka 
te a ry  oczekiwała n a  dosto jną parę cała kapituła 
katedralna z b iskup , m ko. D unajew skim  na czele. 
V. Rodzących do kościoła ps a i ta ł  ks. biskup 
krótką przem ową w języku niem ieckim , poczem 
oboje arcyksięstw o ucałowawszy podane sobie 
przez b is tu p a  relikwie osłonięci baldachim em  po­
sunęli się do kaplicy św. S tanisław a. B ów no- 
-eseśnie z chóru  dały  się  -słyszeć pow ażne tony 
organów rozkołysane um iejętną ręką  p  R ichfiagą 
a chó r katedralny  zain tonow ał hy m n  cesarski 
„Boże w spieraj".

Za arcyksiążęcą parą postępow ał m arszałek 
krajowy lir. Tarnow ski, p rezydent Szlachtowski, 
radca dw oru E n g lis c h , nam iestn ik  Z a le sk i, 
ochm istrz dw oru i dwaj adjutanci następcy tronu 
tudzież dwie dam y pałacowe arcyksiężnej. jArcy- 
księstw o uklękli następnie oboje przed wielkim 
ołtarzem  głów nei na,wy a straw iw szy kilka chwil 
na m odlitw ie udali się na zw idzenie skarbca po­
przedzeni przez ks. biskupa oraz ks. Polkowskiego. 
"W Si, arbcu zabawili arcyksięstw o około 10 m i­
nut, poczein jtie8L.ii praw ą stro n ą  głów ną nawę 
i skierowali się na praw o, zwiedzając po drodze 
niektóre boczne kaplice pod przew odnictw em  ks. 
kan. Polkow skiego

N astępnie zeszli oboje arcyksięstw o do grobów 
królew skich, a za nim i podążyła nieliczna tylko 
cząstka orszaku. W  podziem iu zabaw ili arcyksię- 
stw o kw adrans czasu.

Odprow adzeni przez kap itu łę i duchow ieństw o 
do progu św iątyn i, opuścili arcyksięstw o kate­
drę, a zwidziwszy po drodze obszerny dziedzi­
niec zamkowy, oraz piękne łuk i krużganków  da­
w nych apartam entów  królew skich, przytykających 
do :atedry, gdzie obecnie rozlokow anym  je s t 13 
pułk  p iechoty  — wsiedli do oczekujących poja­
zdów i w yruszyli na zw iedzenie gm achu  Colle­
gium novum , żegnani okrzykbmi ludności.

P rzed  gm achem  Collegium Novum  oczekiwali 
przybyw ających gości rek to r z senatem  un iw er­
sytetu , wszyscy in&i zas profesorowie w togach 
i liczna młodzież akadem icka pow itała w chodzą­
cych do głów nej auli okrzykiem  „niech ż y ją !“

—  Na Wystawę Zjednoczonego Tow. Przyjaciół 
Sztuk Pięknych nadeszły: Olesińskiego „Popiersie 
niew iasty11, Eossowskiego „Portret Kraszewskiego", 
Wędrychowskiego „Politycy", Daczyńskiego „Cie­
trzewi toczók" i „Na tropie", Lauterbacha „Katusz 
w Poznaniu" —  Kozakiewicza „Ratusz w Pozna­
niu" —  Krzeszą „Portret panienki" i „Portret 
chłopczyka" — W awrzenieckiego „P o  deszczu", 
Stasiaka „W pasiece", Pająk  Anieli „Studyum nie­
w iasty" i „Studyum mężczyzny", Loeflera „Dwaj 
przyjaciele", Kossaka W. „Bój o Olszynkę Grochow­
ską", Rostworowskiego „Tannhiiuser i Venus“, Mas­
salskiej „Krajobraz", Żelechowskiego „W kuchni 
dworskiej" i „Pokusa", Dedrzyńskiego „Kraszewski" 
medalion z galwanoplast. F a ła ta  „Scena na sta tku", 
akwarella, Barabasza „Podwórze i przedmieścia", 
Tondosa „Rondel bramy Floryańskiej", Stachiewicza 
„Homen", „Babie lato" i „Plam y na księżycu" ry ­
sunki.

W ystawa i  dniem 29 bm. po wykończeniu re­
stau racji otw arta na nowo dla publiczności.

I>zi»ł ekonomiczny.
Z zarządu kolei Lwowsko-Czernio*41*"’*'*! w y­

stąpił dotychczasowy centralny inspektor, radca rzą­
dowy dr. Henryk G i n 11 po 34-1 -tniei służbie przy 
kolei żelaznej, przechodząc na własne żądanie w stan 
spoczynku , na który ttada zawiadow. za zezwoliła 
na „ >si lżeniu z dnia 25 bm,, wyrażając mu przy 
tej sposobności uznanie za długoletnią, życzliwą i 
skuteczną czyn,->ś< Na temże posiedzeniu w miej­
sce nnarłego członka Rady, po8^a r ,luiuńskieg0 P io­
tra  Mayrojeny, kooptowano pfe^ sa rumuńskiej Izby 
poselskiej generała Dem. L e k k e

rafinerya nafty  ua Wielkie r o z m i a r y  zo­
stanie krótce otwartą pod Boguminem (Oderber- 
giem). Właścicielom jej jest h r ’j an Lari-eh Moen- 
nich. Fabryka obliczona jest na produkcyę roczną 
w ilości 100.000 cetn. metr., a będzie przerabiać 
uietylko surowiec galicyjski, korzystając z nowych 
ulg taryfowych na kolejach galicyjskie! ale i naftę 
kaukazką, tanio dowożoną kolejami południowo-ro- 
syjskiemi i dąbrowieeką.

Ładowanie Dydła na kolejach. Namiestnictwo
głasza następujący okólnik: W wyknnaniu posta­

nowień § 10 ustawy z dn 29 lutego 1880 roku i 
rozporządzenia ministeryalnego z dn 12 kwietnia 
1880 r., Dz. p. p. nr. 35 i 36, oraz odnośnie do 
tut. rozporządzenia z dnia 22 grudnia 1884 r., 1. 
79 .877 , ustanaw ia się prowizorycznie na galicyj­
skich kolejach państwowych, stacye kolejowe w Lu- 
bieńcaeh , Skolem i Ławocznem (linia Stryj-Beskid) 
jako stacye do ładowania i wyładowywania przeżu- 
waczów, oraz mięsa surowego z bydląt, cieląt, ri­
wier i kóz.

Po UStawfenln a ,  m. 41Ł«1 >
i  tg  przem ów ił rektor h r. T a r­

nowski, zaś profesor W róblew ski .jako dziekan 
w ydziału  fcozoficznego odczytał po łacinm  akt 
nadania doktoratu  honoris causa — i dyplom  
w ręczył następcy tronu. K rótkiem i słow y odpo­
w iedział arcyksiążę zapew nieniem  ° 8Wci 
zm iennej życzliwości dla uniw ersy te tu  o któ­
rego zasługach dla nauki i narodu dobrze mu 
wiadom o.

Życzeniam i dalszego rozwaju i v  n a jd łu ższe  
wieki p om yślnośc i, zakończył arcyksiążę prze­
m ów ienie. Poczem  przedstaw ieni byli przez r e k ­
to ra  członkow ie senatu , z którym , arcyksiążę w y­
m ienił słów  kilka. Zwidziwszy jeszcze przy leg łą 
salę, opuścili arcyksięstw o uniw ersy te t, żegnani 
wszędzie okrzykam i. .

Zwidzali jeszcze arcyksięstw o bibliotekę Jag ie l­
lońską , gim nazyum  św. A nny  i m uzeum  książąt 
C zartorysk ich .

Z M uzeum  ks. C zartoryskich udali się arcy- 
księstw o do szkoły Sztuk P ięknych  P ow itana 
przez g rono  profesorów z dyrek torem  M atejką na 
czele w eszła arcyksiążęcą para do sal 1 piętra, 
gdzie się zna jdu je  tegoroczna w ystaw a szkolna. 
P race  uczniów  szkoły m alarstw a historycznego, 
m iędzy k tórem i nie brak  u tw orów  wielkiej w ar­
tości, zw róciły na siebie szczególną uwagę cesa­
rzewicza i jego m ałżonki.

Z tam tąd  zaprow adził m istrz M atejku dosto j­
nych  gości do swej pracow ni, gdzie na sz talu­
gach znajduje się olbrzymi, niew ykończony obraz 
„Kościuszko pod R acław icam i". Cesarzewiczostwo 
i towarzyszący im dygnitarze zatrzym ali się u 
w ejś c ia  pod w rażeniem  tego arcydzieła. A rcy ­
książę podziwi ił przepysznie m alow ane postaci 
kosynierów i z zajęciem  w ypytyw ał m istrza o 
r ó ż n e  szczegóły . F rzy  pożegnaniu ofiarował m istrz  
a rcy k s ię s tu  obraz „ P ic ś n 4, p rse d s ta w ią ją c y  je d n ą  
% po stac i n ieb iań sk ich  z .Joanny d tre

Wiedeński targ bydła rogatego. Wiedeń, dnia
27 czerwca. Na dzisiejsza targowicę przypędzono
3848 sztuk bydła rogatego, w tern z G a l i c y  i i
Bukowiny 1929 sztuk, z Węgier 930, z prowincyj
niemieckioh 989. P odług gatnnfcu było 3212  sztok
Ł 1 7 Dowodu io
dostawiono o 400  sztuk więcej, , .2— --o’ - r -
go ima, usposobienie było ospałe, a ceny spadły O
1 złr. na cetn. metr,

Płaoono za galicyjskie po 49 do 53 złr. za oeto.
m etr., za wyborowe po 55 z łr . , wyjątkowo po 56
złr.; za węgierskie po 49 do 53 złr., za wyborowe
po 57 złr.; za niemieckie po 51 do 75 z ł r , za
wybi.rowe po 60 złr. za oetnar metryczny martwej
wagi bez podatku koLsumcyjnego.

Telegramy „Nowej toformy^
(prywatne.)

W iedeń 28  czerwca. (B iuletyn meteorologiczny). 
N ajm niejsze ciśnienie P0'1 ietrza m iędzy 755 a 
760  mm. je s t w północnej N orw 6g jj ; — najw ię­
ksze ciśnienie między 775  a 770  mm. jest na 
zachodnich brzegach irlandyi. D rugje najm niejsze 
ciśnienie je s t  w południowej Szwecyi.

W ia tr  p ó ł n o c n o - z a c h o d n i ; —  niebo chwilami
zachm urzone, bez w łaściwego deszczu; — zanosi 
się na w iękSze ciepło i na burze.

( Z  biura korespondencyjnf;go )

Wiedeń, 28 czerwca. Cesarz i król serbski byli 
wczoraj na obiedzie u arcyksięstw a Rudolfów w 
L ax en b u rg a .

Wiedeń, 28 c z e r w c a .  K ról serbski przyjm ow ał 
dziś am basadora angielskiego Paget a na audyen- 
cyi, k tóra trw ała  godzmę.

Zagrzeb, 28 czerwca- Pospólstwo, podburzone 
przez a g itac je  opozyoji116’ dopuściło się tej nocy 
kilku wybryków, wybiło okna u posła Cernkovi 
ca ze stronn ic tw a narodowego, w ypraw iło kocią 
nuzykę profesorowi uniwersytet* E gersdorferow i, 

i splugaw iło kilka d o m ó w , które należą do po­
słów ze s tronn ic tw a narodow egu

Berlin, 28 czerwca. O wyjeźfzie cesarza do

G asteinu słychać, iż cesarz Bpodziewa się na p e ­
wne, iż i tegc roku tam  pojedzie, ale ao tąd  nie 
m a jeszcze stanowczej decyzyi.

Berlin, 28 czerwca. P o d łu g  wiadomości z P e ­
t e r s b u r g a ,  doniesienie wczorajsze dziennika 
M or ningpost, jakoby Rosy a domagała się u Tur- 
cyi w ynagrodzenia tery toryalnego w Azyi za u- 
stępstw o w spraw ie bu łgarsk iej i egipskiej,— nie 
m a żadnej podstawy, jak zaręczają w sferach naj­
lepiej poinformoT anych.

Rów nież doniesienia tegoż dziennika a n g ie l­
skiego o żądaniach francuzkich są bardzo n iep ra ­
w dopodobne.

Berlin, 28 czerwca. P o d łu g  dzisiejszego Beichs- 
ane cesarz niemiecki udzielił tureckiem u m in i­
strow i wojny order Orła Czerw onego I  klasy, 
a daw nem u am basadoruwi au s trjaek iem u  Tavera 
takiż o rd er I I  klasy.

P a ry ż , 28 czerwca. D zienn ik  urzędow y ogłosił 
dekre t o utworzeniu kumisyi w m in isterstw ie 
handlu  dla zapew nienia F ra n cy i udziału  w kon­
gresie bygienicznym  w iedeńskim . P as teu r w ybra­
ny prezydentem  honorowym , a B ronardel rzeczy­
wistym .

W  komisyi wyznaczonej do zbadania w niosków  
o położeniu cudzoziemców we Fraucyi, m in is te r 
spraw  zagranicznych na podstaw ie ooowtązujących 
trak ta tów  handlow ych oświadczył się przeciw  
w szelkim  wnioskom , k tóreby  nakładały  opłatę na 
cudzoziemców i w ykluczały ich od wszelkiego u- 
J j  »łu w iostew a^h na rzecz państw a. Skutkiem  
uw ag m in is tra  k o m is ja  zredagow ała nowy w nio­
sę , o ow iązujący sudzo :i, m^ów do oznajm iania
0 swoim każdorazowym pobycie i do «Lładan-a 
dowodów 0 identyczności osoby. Z resztą n a  każ­
dego mieszkającego we F rancy i cudzoziem ca mają 
być nak ładane w szelkie takie taksy, jakie op łaca­
ją  sam i F rancuzi za uw olnienia od służby woj­
skowej.

N a to ośw iadczył m in is te r  spraw  zagranicznych, 
że tak ułożony w niosek n .e w ydąje u sie być 
sprzecznym  z obowiązuiącem i tr» k .» > n i.

Paryż, 28 czerwca. P oseł L ubordere, na leż ący  
do stronn ic tw a in transigen tów , zaproponow ał u 
chw alen ie ustawy, aby senat wybierać w głoso­
w aniu  pow szechnem , zarazem zażądał uchw ale­
nia nagłości w traktow aniu tego wniosku. P rze­
ciw tem u przem aw iał prezes gabinetu , po czem 
nagłość odrzucono 317 głosam i przeciw  205.

Rzym, 28 czerwca. D ziś m a się odbyć tajna 
sesya senatu , aby się naradzić  i uchwalić taką 
reform ę, k tóraby  zdolną była zapew nić senatow i 
odpow iednią, a od dzisiejszej obszerniejszą rolę 
w życiu konstytucyjnem  Po tajnem  posiedzeniu 
nabtąpi jaw ne, na którem  m ają być w ybran i de­
legaci, którzy przedłożą królowi życzenia senatu
1 rodzaj projektow anych reform . P udlug  Opinione 
rząd zam ierza w spierać to usiłow anie senatu i 
w tym  celu zwołać k o m is ję  przew ażn e z se n a­
torów  ao rozstrząsan ia  tak ich  reform , któreby 
w zm ocniły w pływ  senatu  i podniosły  udział jego 
w życiu konsty tucyjnem , wszakże n ie szkodząc 
w cale jego niezależności.

R iym  28 czerwca. Ag. Stefan* ego donosi że 
papież przygotow uje nreve do arcybiskupa w Mo­
nachium , all ) encyklikę do episkopatu baw arskie­
go o spraw ach kościelnych w Bawaryi.

C«łwdąr-- *»■. .-ł n  oa. N a wczoraj ozem posiedze-

życzenie W. Porty oflfoczono ratyfikow anie kon  
w e n c y  egipskiej do 4 lip c a , onociaż tak  a lam e 
odw lekanie ra ty fikac ji n ie  je s t  we zwyczaju.

P m ządek , w jakim  królowa przyjm ow ała ży­
czenia am basadorów  i posłów , nie ma żadnego 
politycznego znaczenia.

Przyw rócenie dyplom atycznych stosunków  z pa­
pieżem  nie zostało poruszone anii przez papieża, 
ani przez rząd angielski.

Lonnyn, 28 czerw ca. N a wczorajszem posiedze­
niu izby  em in  upad ła  popraw ka p. M orlay’a 180 
głosam i przeciw  119, w której żądano, aby nowa 
ustaw a k arn a  irlandzka obow iązyw ała tylko trzy  
lata. Przeciw  takiem u ograniczeniu przem aw iał 
rząd.

Dublin, 28 czerwca. K siążęta A lbert, W iktor i 
Je rz y  przybyli tu  wczoraj popołudniu  jako  rep re­
zen tanci królow ej przy  uroczystości jubileuszowej. 
Z uaczna część ludności pow itała ich z uszanow a­
niem , niektórzy jednak  gw izdaniem . R eprezen ta­
c ja  m iejska nie b ra ła  udziału w przyjęciu.

Chicago, 28 czerw ca. W  kilku sk ładach  towa­
row ych w ybuchł straszny  pożar. Spaliło się kilka 
m ilionów funtów  sło n in y  i 600 św iń. Ł ączna 
szkoda obliczona n a  l l/4 mil. dolarów.
, . i r:T*w-r

Odpowiedzialny Redaktor:
1  rr .d e  u s z  t i o  t n a n o t c i ^ z  

W y d a w c a .-  J L n s ł a w  B o r o ń f t k i .

— W y s t a w a  n i e u s t a j ą c a  s j e d n o e z e n e g o  
Tow . P r  z j#j a o i ó T W* t u k P i ę k n y « h w S u k i e n ­
n i c a c h  otwarta codzienuio prócz poniedziałków o<L 11 
do 4. Wstęp w diu świątecżue 15, w powizidn* 30 e n t.

— M i z e u m  t e o h n i o S -0  - p r z e m y s ł o w e  
m i e j s k i e  (gmach Franciszkanów), otwarte co dziennie 
od godziny 10 do 6. Wstęp 20 oentów. W niedziele od
0 do 6 bezpłatnie.

K u r s a  t e l e g r a f i c z n e .
a r  aa g l a l d a l a  u r i a

dn ia 28 czerw ca 1887.

Zjednoczony d łu g  w papierach 
Zjbdnoczony d łu g  w srebrze . .
A ustryacka ren ia  złota . . . .
5 %  austryacka re n ta  (m arcow a) 
Akcye banku austro-w ęgierskiegc
A kcye kredytow e ..........................
L ondyn ..............................................
Srebro . . .  .................................
20-to franków ki za sztukę . . .
D ukaty a u s t r y a c k i e ..........................

TH l a k l n j

Kurt * wal.
amf"

j£ r ct.

81 2ó
82 50

112 70
96 90

883 — .

2»2 ttO
m 56

10 m
• 5 95

B! 62 177 .
5 * *~ir

Rubryki „Nadesłane" nie poehodzi , j  Redak-
c y i , która też żadnej odpowiedzialnoócl za nią 
nie prryjmuje

NADESŁANE

W  ę g i e r e k o - f r a n e n a k i e

akcyjne Towarzyst. ubezpieczeń
F r a n c o -  B o n g r o i s e  

w  B u d a - I  < s u i e .
_ W m iesiącu K w ietniu 1387 podano t  ^ ia leU b ez - 

pj. -  ua. ż jc ie  w Tow. 1 .'Suco-Hongrois.' 4 0 #  
wniosków  J .e  0 0 7 . 2 1 1 i> złr. —
w yaanu zaś 3 4 3  porfir aa, 8 8 8 . 7 6 *  zh . zabez­
pieczonego kapitału .

Od 1 stycznia do końca kw ietnia 1887 zrobiono 
1 4 5 8  wniosków na złr. 2 , 7 0 2 . 2 0 0  —  a wy­
dano 1 3 0 5  Polic n a  2 ,1 3 0 .0 0 1 5  złr. zabezpie 
czonego kapitału  {23 ^

P rospekta dostać można darm c w in spek to ra­
cie T o w arzy stw a: Sal. Spira, P ed g ó n  e

NADESŁANE

Pam iątki, zbiory i osobliwości godne zwie­
dzania:

Zw racam y uwagę łut inserat firmy S e i i#  
M enaschś — którzy otw orzyli sk ład  łn ster i ran  
zaopatrzywszy go w tow ar donorowy z pierw siycn 
fabryk krajow ych i a ^granicznych, przyjm ują za­
m ów ienia w edług  podanych wzorów n a  ram y 
szkła, a ceL ijn i przystępnym i oraz najspieazmei 
szem  w ykończeniem  eta^ają sie zjednać P  
odbiorców.

Od bardzo daw na daw ał się czad h rak  podo­
bnego m io rea t —  tuszym y, A wobec tego iż 
sk ład  je s t p izew t-u u e  z faiiryk k rag w y ęh  z a p a ­
tryw any, y rjp a  po* y ższa  zjedna sobie ncziiycii 
P . T. ©dworców. (768)

F O Z K Ł A 3 3  Z L > Y  ’

pociągów osobowych według zegaru kra­
kowskiego, ważny od 1 czerwca 1887

( U c h o d z ą  z  K r a k o w a :
Do L w o w i; osobowy godz. 10 m. 46 rano — 

pospieszny g t i t .  9 m. 26 wieczór — mięszans g. 
10 m. 57 wie.-zór— kurye^ki godz. 7 59 rano —  
lokalny do Eneasow a gcds~ 6 m. 12 rano.

Do W ieliczki: mięszany g. 11 m. 15 rano.
Dc W iednia: osobowy gońz. 5 m. 37 rano — 

(taki** przez S? zakowę do Mysłowic, praoi Oświę­
cim do P rus) kuryeiski god/. 6 m. 56 rauo ( prze* 
Oświęcim do W rocławia) osobowy godz. S ł  20  
rano (także do W arszawy) osobowy godz. 3 m. 
po południu (także do Szczakcwy i Prup) ktujtu 
ski g. 9 m. 37 wieczór.

Pociągi na kolei T rw *w e«»lną|
OdchOdLą z P c ig ó m  P ras.ow a:

0  godzinie 8 m inut 28 rano do Skawiny, Oświę­
cimia, Suchy, Żywca, Nowego Sączl; Zagórra.

0  godzinie 4 mir- J i  00 P ę d n i a  do Skawiny, 
Oświęcimia.

O godzinie 7 miŁ- 8 wieczór do Snohy, New eg 
Sącza, Zagórza.

Przychodzą do Podgórza P łaszow a:

0  g&dzinie 9 min. 12 rano z Zr.góri< N  » 
gąuza. Suchy.

0  godzinie 10 min. 48 pized potudniem u— G a b  i n e t a r c h a o 1 o g i  o z n y u n i w e r s y te  t n . . .
J a g i e l l o ń s k i e g o  (Collegium JogieUonicum) Lnli» Winy, 'JSWięCimia.
św. Anny), zwiedzać moin« « „aiennie od 12 óo 1 próez O gedzini“ 6 min. 5 wieczór z Zagórzu. N' wege
ś w ią t  i wakaeyj u n iw erB y teu k io h . W  tymże gmachu B i- s
b 1 i o t e k a  zwiedzać można za zgłoszeniem się do za- b u ch 7 ’ ^ e a ,  Skawiny
rz^ u 1 1 0  p d Ł m ie  7 mm. 3 y w ew r % ULwięcram

S iiro k O w . d n i a  8 8 /6 . 
bez bieiąeago knponn 

>vi oie .papierowe roszyjskie . *» 100 
viar!r? niemieckie. . . .  
żOto fnuikówka złota .
Ł :: Pmyczka krai. g*U°-.- 

„  »  Ft»*y«*k* hr«

100 mar
11? 0 
62 
10 

lu l  
94 «0

. za złr. 100

z M F J S s r& tS -S łu i» »
k t  Oblłci komanaine . -
ł J  ia*t. T.w k r *  ricm
4 < .. t  • *

113
62
10

los
'i .

los

S a n n  nip.

{ *
4-

zazt. Król. P<6 
i kwid.

Ł w t w ,  d n i a  »T/® 
han bleięoogo knponn

I Smis. 100 -  101
. . .1 85 *>6 98

U Ser 9k PO' 98
„ i 9 - i  W

101 16-101

prom. 1(1 % 102 f(  10S 
<wr. *->*0 iat 9* 50)100
se »«M' *0010v, 86101

UOOi 98 _  9 ł

W a n z a w m  d n i a  2 7 /6 .
bez bieiąe«go kuponu.

za rubli 1005 «  Liłty zastawne z r. l»69 
4 Z  Listy likwidacyjne . . •
6 J  List” zaat. Warszawy I. Em.

■ * * m
h*  • * ’ iv  !

100
100
vOP
100
100

MO 86 100
75j ń#

98
98
98

286 —;289 -Ak.y* 4 mk« blpot. gaL (dywid.) na zł. 200 
% Li*ty zai t. Tow. krad. ziem. *  *ł- ‘00 1*1 20;101

^Vi*ól j " „ »» a n

ł  I sty zan. h - j t i  ionjow , „ 
r' io ł t  znst Banku hipot. gal. „ „ i w , «  
i % ow-raoye indemn. nabo- aa z. 100 m. k. 104 Zr 114 
*’/,% Obli gai ye pożywki artjowej w  z. 100, 94 90 %  
( % Obllg. k' m u  Banku kraj. aa ab. lC" 100 25 '1

-(  
80

100 99 —I 99 40 
96 90 96 70 

100, 96 76 9b 20 
100! 99 60.100

W i e d e A  a n i *
OHLIGI DŁUGU PAŃSTWA ?

76! bez bieżącego kapjjJJ j
-  Renta austr. p-pierow»»b /•za rfr. 100 81 
8 5 , , srebrna - • .  lOOj 8d
104 % złota * * * lOOil 1 '

' * pap nowa • . ,  100 *6
. «  *  U .y  2 r* 48^4 na 250* ^ 20°/, M 10ulrz9 

,  . 1860 ,  • • .
* ■ 1860 .* *  oW* ’ *
* „ .864 J  Sół * *

, 1S64 be* *  • »

OfiLIGAuy-g ł0 K ()NV WĘGIKRbKiKJ.
4 f  Renta *»ou ^  l00li tir. • a* złr. 100

zo 6% .  Papierowa . • • » .  100
- 6 #  0 b l .w .0 g ^ ™ 7 6 l ł r f . a b l 0 % ^ . ) 0  
75 1 oiye-ka yrem, „  )00 .  „ 100
70 , *' ł  f ł  ,  ,  , 100
r»K* I. . . V, •' . A..*- *. . f a- \ 1 Aft

:5 *
100(137 
100 138 
100168 
100ll68

t
i
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122 
1 0 1

60100
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50 -18 
60, 98

i
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50:112 
90! 97 
-  130 

50138 
>5,188
^e.ie? 
26'. 62

5 4
5 4
6 4
5 4
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m iG A C Y B ; INDEMNIZAUYJNjjj.

Obi. ind. ab 10 *  «bo. Galieyi z a ) 00 n k
„ „ .  104. .  Buków. .  100 ,

,  „ 7 4  „ Siedm. , l .)0
;  ;  ; 7 4 . ^  m ;

RÓŻNE INNE POŻYCZKI
Losy Donau-fiegnlii. z 1870 za szfikę 1
Pożyczki > z 1878 • » 1
Serbska poż. pr. po 100 fran .. .  ,
Losy Tnreokio pi 4  *00 ,, , ,

102

60,116 
2: i 122
& m  
7 0 i ; s

i *164
1*4
|0 4

*° LISTY ZASTAWNE,
70 4‘U  Bank hrajtwy galicyjski 
10 5 i  „ obi. komun.
- . 6 4  Banku bip. gaf. z IO 4  F  
- 5% , ,  40-let
76 4* /,^  Boden-Credit allgsm. »st.
7^3%  Boden-Cred- ost. 7 pr. 

5;4% Gafie. Tow. kredyt, ziemak. 
4 1/, 4  „ „ « *
» 4  Gal. Tow kred- ziem. star* 
t%  Banku ustr^*węgierskiac»
W  .
l ę T

pracą

10* : 0 105 lO104 26 105 30
104 60 105 80
104 60 lot 20

116 60 117
1(16 -- J07 —
80 — 80 2f

iOBLIGACYE PIERWSZEŃSTWA KOLEI, 
5 4  Albrechta n» 300 rir. «  100
5 4  Ferdynanda półnem na ŚW „
4%  4  Kar. L. Em. z 1881 na 800 ,
5 4  Koszyoko-Bngum • 1n*

4 4  Rudolfa w Jo** ■ • g g  -
(6 4  Siedmiogodnlą6 ;  .

IW
100
100
100
rOO
100
100

ou — , ou ci rrzm.-Ł,ur- 9f>A
16 25 16 60:54 Nordosty . • M  800

100
100

za złr. -00 96
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JOc 102 
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100,100
100
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100
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>00
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99
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26 100 
60 luS 
60; 99 
90:101 
5010*
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86101
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L O S Y
ł i B u ^ l o a y  Bazylika . 

ijfKred dla handiu 1 przew.
60 K la r y .......................   .
80J4* Tow.żegl.Dun. ab 10% 
. j  iErakowekie . .
_JOfiier (mia8*«, Budy) 1 ! 
75 Czerwonego Krzyża au tr!

a

50 105

Rudeifa
Stanisławowskie. . 
t ,/ ,4  Tryestyńskie 
4 4

węg.

5 złr. W. »•
100
40

•
•

w. *• 
m. k.

100 » w. a.
W ■ w. a.
40 • w, a.
10 « w. a.
5 n w. a.

10 n w. a.
20 n w. a.

100 ■ m. k.
50 • w. a.

99 50 

100 90
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81 75 
89 -  

124 6U 
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6*60 
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O stat..
aywia.j . ,
_8j—|H^T»reiii Wiener .
1 » fcrady1. dla handlu i p

^JfCYE BANKOWE. -P**.. . * 5 ^
m. 200 U. 105 — 106 60
■ 100 „ 94 >5 94 76

W-  - p n e »  .  160 „2bJ i0 1 i8  80
peditbank węg. allgem. . ,  800 „ 886 26 286
Laenderbani.....................Sm „(0*8 60y)9

1.6O A nitro-węgunku . . . „ 60u „ 888 — 804
Uni.onUuk4. .................... MO „810 76.211

,  .j21’— Galie. Bank upoteenny . ,  200

AKCYE KOLEJ JW 8.

AlfSld-Finma.....................la 2oo ił.

8 - 8 2b
176 50 177 -
47 50 48 —

114 - t łu  —
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47 -- 49 -
15 15 ló 46
10 90 11 30
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— — —
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10. -
186>s
10-50
18W
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9-50
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Lb".wAa 
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Ko»zyeho-BogamiA|Me . . 
Rud ifa . . . . . . .
.•*> ńmlngrodłkie

36 fr. nwtaweisenbabn
6 fr. Lombardy (Mdbsus . - 

l6'2ó|Zeglnga na Dmąjn . . .

W A L U T Y .

Dusaty b"ł“« w**ne
80-tc Frartówki . . . , /
20-to Markówki . . . 
Pół-I»p«yi^Jfle. ipełiie w-żne

, 1050 
210
200
200

suO
200
500

-stUnt

182 50lis* 71
■zj«87—« 9 8 -  
807 851207 7E 
H  26384 7| 

146 -  1IS W 
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227 70228
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12 42
10 83
11 62 
49 85)
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66 50 
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6 97 
K- 04 
1» 44, 
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i»  6? 
40 95 

1)8 25



Nr. 146. N O W A  R E F O R M A . Krakom, zv  U/erwoa J 887.

■ U O (T ~0 u l' Czfl-i

J A W O R Z E
( B r n id o r f l

koło Bielska na Sz'ą»ku austr.
Zakład wodoleczniczy I iętyczny, uzdro­

wisko klimatyczno 360 metr. nad poziom 
morza, u  stóp B e sk id u  szląskiego. Kąpiele 

1 Igllowe I Inne, karacyn elektrycznn, mle- 
T ozna keflr, mięe-eme (maasage), apteka 
f  zaopatrzona w wszystkie wody mineralne, 
L nowo wybudowany wodociąg wybornej 

wody źródlanej do p ic ia , urzędy poczto­
wy i telegraficzny w miejscu, restauracya 

i zakładowa w własnym zarządzie i t. d. 
i P o r a  k ą p i e l o w a  o d l  m a j a  d o  

J to n c a  w r z e ś n i a .  Lekarz zakładowy 
Dr S t  Smoleński, docen t Uniw. Jagiell. 
Zgłoszenia przyjmuje Inspekt/a  kąpielo­
wa w Jaworzu (Ernsdorf) koło Blelskn 
na Szia8ku austryacklm. 526 10 12

M\ dziecinie

-m m
W i e l f e i  w y t w ó r  n o w o ś c i  

w wełnie, jedwabiu, perkalach, batyście i satinetach
na suknie, okrycia i płaszczyki damskie,

oraz gotowe

Zarzutki koronkowe, dolmany, płaszczyki od ku­
rzu i deszczu, paletociki, żakiety i staniki Jersey

otrzymał i poleca

Magazyn konfekcyi i towarów bławatnych
J. Sobolewskiego

w K r a k o w i e .
p r ó b k i  n a  śepdazi Le o p l a t n l e .

W "  u m i a r k o w a n e .  800 12 0

u

w  d o b r ^ p a  g s t r i n k u

i&i i ł t  s K ^ t iz ie  1130 1

w Baz? i 9
S ta n is ła w a  M ic ł ia to w ik ie g o

nllca iw. Jar . Hotel Kaakl.

FABRYCZNY SKŁAD PASTY WOSKOWEJ 00 ZAPUSZCZANIA POSADZEK.

A N D R Z E J  S C H U L T Z
w Krakowie Kj nek Nr. 32.

SKŁAD T0WABÓW NOBYMBEBSKICH i KOLONIALNYCH,
wielki wybór Puciorkiw I Korali azkiannych,

Guzików, Jedwabiu. N ici, B aw ełjy  i innych potrzeb do szycia i haft*.

Skład Różańców i Koronek kokosowych, kościanych.
wnianych i szklannych, .

Obrazków świętych. Krzyżyków, Pasyjek i  ,**•?'kWk0Vi

. P B Z Y B O |Y  DO BO B ^ ^ t ł i . r . w .  I Bibułki
Liścia papierowe i gatunkach.

i ar, WT-r— *’ aeyaorykl, Noże 1 Brzytwy angielskie,
Papiery i Płótno introligatorskie,

WSZELKIE PRZTB0BY PIŚMIENNE i RYSUNKOWE.
Złoto do robót pozło tn iczych , fa rb y  i la k ie ry . 1067  186 300 

f l * ~  Zamiejscowe ohstalunki natychmiast załatwia. 'R m

Handel założony 1774 roku.

w*■
»o.
3*
1

Z o b a c z y ć  u l e  n i e  k o s z t u j e .  ________

Nowy wiedeński magazyn

UBIORÓW MĘSKICH i DZIECINNYCH
J Ó Z E F A  A L . T A R A

wv K r a k o w i e ,  p r z y  u l .  G r o d z k i e j  ,  1. 3 1 ,  I  p i ę t r o .
ma ziis/.czyt zawiadomią Szan. P. T. Publiczuość, iż zaopatrz,! takowy w naj­
nowsze eleganckie i tanie ubrania męskie i dziecinne, na sezon wiosenny i letni.

1 praszaląc Szan. P. T. Publiczność o liczne zwiedzanie mego maj izynu, 
podaję poniżej, dla dogodnośui Tejże, cennik, a mianowicie : 1085 109 156

E leg a n ck a  z a rzu tk a  za  . . . • * ■ . . . . 10, 15, 20, 25 z łr .
„ „ d o  pod róży  t. z w. „M enżykow u . 15, 18, 22 złr.

E leg an ck ie  u b ran ie  m ary n a rk o w e  . . . . . .  10, 15, 20, 25 z łr.
„ żak ie tow e 15, 20, 25, 30  z łr.

E leg an ck i ż ak ie t salonow y z k a m i z e l k ą .......................  20, 25, 30 złr.
„ an g lik  salonow y z k a m iz e lk ą  . . . . . 20, 25, 30 złr.

E leg an ck ie  czarne  sn rd u ty  s a l o n o w e .............................  15, 20, 25 z łr.
E leg an ck i c za rn y  f rak  salonow y . .................................... 15, 20. 25 złr.
E leg an ck ie  s p o d n i e ............................. ■ • • 7, 8, 9, 10 z łr.

„ zarzu tk i d la  ch łopców  od 10 do 15 la t  8, 10, 12, 15 z łr.
„ ub io ry  d la  ch łopców  od 10 do 15 la t . 8, 10, 12, 15 z łr .
„ zarzu tk i dziecinne od  3 do  9 la t  . 5, 6, 7, 8, 9, 12 złr.
„ k ostium y  d la  dzieci . . . 2*50. 4, 5, G, 8, 10, 12 złr.
„ u b io ry  p łóc ienne  do p ran ia , d la  m ężczyzn 6, 8, 10, 12 złr.
„ ub io ry  p łóc ienne  do p ran ia , d la  dzieci . . 4, 5, 6, 7 złr.

E leg an ck i le tn i ż ak ie t kam lo tow y  . . . . . 4, 5, 6, 7, 8, 10 złr.
E leg a n c k i p łaszcz do p od róży  ...................................................... 4, 6, 8 z łr .

~ i 9 =r Z o b a c z y ć  n i c  u i e  k o s z t u j e .

Fn
w Górnych V ugrzech, l/, godziny od sta- 
cyi kolejowe, TeplŁ-Trenozyn-Ciepliee od­
ległe. Ciepli « siarozane od 28—32° R 
bardzo skuteczne w  c i e r p i e n i a c h  
r e u m a t y c z n y c h ,  0raz g o ś ć c o ­
w y c h ,  h i l e ,  n e w r a l g i a c h  i t. p. 
BarJzo wygodnie urządzony zaki&d leży 
w rozkosznej dolinie małych Karpat. — 
Pobyt tamże jest bardzo przyjemny i tani. 
I t a  z p o c z ę c i e  p o r y  l - g o  m a j a .  
Z Krakowa przez Bogmnin, Żylinę, Teplę 
trwa jazda 9 godzin. Na wi?Ł6zych sta- 
oyaoh kolejowych biletów tam i napowrót 
za z n i ż k ą  c e n y  3 S l/2 % ■ Podręcznik 
informacyjny Dra Filipkiewicza dostać mo- 
żua we wszystkich ks ęgarniach. Illustro- 
wane programy rozsyła dsrmo książęcy 

zarząd kąpielowy 711 U 12.zarząd kąpielowy. 711 l i

M i e s z k a n i e
składające się z 4 pokoi, garde­
roby i kuchni, jest na ulicy Ba­
torego, I. 26 , od I lipca do wy­

najęcia. l i  12 3 3

Słynny BrowarP I W A
SELLER

i

w  K i l i m k a c h
donos; niniejsze rn Sza n e t ' '71 ej i'. T. 
PafciicIŁo^si ze ustanowił jako wy­
tycznego zastępcę swojego wv%ra 

niisgc :obu p.

F . G « ilu ld lf f  
w  K r a k o w i e

przy ulicy Mixułajskiej. Nr. 7.
T & a f  U '  m e  

8r.>v<u -  p iwa elcspc"*flw g ©
w  K u l m b . i i . c  t i .

ib „ ” ' 7 I . tX»

Zam ówienia u  a b lo tk i ,  jak  
i  na oryginalne bu te lk i powyższego 
j  piwa będą jak  n a js ta ra n n ie j w m oim  
i handlu w ykonane.

P iw a tego dostać m ożaa ró w n i3ż 
w handlach  pp  :

Jan Mika, H ynek. róg B ra c k ie j; 
łń;kus2dW3ki L  Zygadłow icz, M&- 

Ł y  ry h(; ■
Jan lani ja ,  linia A — B.
M K ara-  Mały r y n e k .

Sklarcz fk, «i. Szczepan ka ; 
i ^Cfiz ni G ro d z k a ;
A. iJebeskkb  tl. ^ W y a ń sk a ;
• , e f  F'-'imei >s<. P. g ó rsk i ; 
W. Sclliih w Podeurz’.;;
S. L Loefler,  ul Mostowa;
Leon M a c to ó f  «■ L u b ic z ; 
P a rk  k ra k  w ski

ID O O O O O O O O O O O O C ^

i MENASCHE
w Krakowie, przy ulicy Grodzkiej, Ł. 71,

polecają swój bogato zaopatrzony

Szkła krajowego i belgi
d o  o k i e n  r o ż n e j  g r u b o ś c i .

la  (T N  T  BI I I
pojedynczej i podwójnej grubości, tak w raoiach orzechuwych, 

jako też i pozłacanych.

Konsolki z płytami marmurowemi i t. p. 
Wielki Skład Sztab złoconych.

m ś O O O O O w

D n a  i  G o ś c i e c .
Wyleczenie zapomccą L I U l  R l  i P i u i Ł E H  Dra Laville
■ L I K I E R  leczy te choroby w okresie ostrym, P I G U Ł K I  w przewlekłym 

Na flaszkach powinno byś zatwi, rdzenie rządu frano. i podpis. ,
Składy w apteka ih i drogueryach. W K r a k o w i e  n» składzie ,
w aptece Wlszniewskiego, w Czerniowcaoh w aptece Bcldowioza L27 V>

w Brodach w aptece Franzosa.
Skład główny u F. C0MAR, 28, rue Saint-Claude, Paris.

Na życzenie posyła się broszurę z objaśnieni mt . 158 78 ?

Wapiennik miejski w Podgórzu
postaw iony w ed ług  najnowszego system u H offm ana, produkuje w yboru^  jakość 
w apno, na co liczne dowody i podziękow ania O dbiorców  a w szczególe pp. Bu

duwniczych już  posiadamy.
Z u n a b w l e n l a  przyjmuje Dyrekcya na miejscu przy p ie1-'1 , lub też kasa 

miejska w P o d g ó rz u ,  oraz udziela wszelkich wyjaśnień i z Odbiorcami ugodv 
zaw iera.

Ogród s trze le ck i 95 0  6 10

D .  t i c d a l d i g .

Stadniki
wyborowego t  x H jn  i każdego wieka 
p o  c e n a c h  s t a ł j  r h ,  ze słynnej stadniny 
p J* j i*  n r j  ■ b o r t h o r n  w  
0 ' - i ° w i e ,  po ics Zarząd okonomlozay
hr Renarda w § ehychłonaoh pod W. Str teloan i 

(s i- ■- .« w górnym Szląsku. 874 8

W y i e l
w drugiem polu. rasj angielskiej, dobrze treso­
wany. jest d o  s p r r *  -ł —11'  R .  r .

poste rost. N i e p o ł o m i c e .1098

lUD
P rzy  odbiorze

Ceny wapna na rok 1887.

W y k a s z a r a
pas »na, /łysienie świeże i pewne, lO O  L i l o  

K z wori' t i  U j ł i .  S o  cent*w  poleca

UOt > 6
ikład nasion 

^ B o  c L  n u .

F s t e y s a j  S 1 M  P M c ie i

Bernarda Berr’a S p a |
Berno, ul. Fróhlicha

prz-- ua t>. pobraniem pocztow»m

i h i i t  u ia te r y e  c z e s a n k o w e
(S i> u im « r- lfc a ,iu m g a rn e )

prawdzivg do pranj-t w najnowszych 
' ‘orael. 823 16 z .

I k a w a łe k  QVf m «tra  s t a r c i e - 1 
na zupe łna ub ran ie  m ęskie

3  Z ł r .  3 5  c t .
tak długo, jak zapaj starczy.

„  - , . większej ilo śc i, z odstaw ą na m iejsce budow y vy Podgórzu
w ra  owie (w obrębie rogatek , jako też z odstaw ą i naładow aniem  do wa 

gonu, 'oco s tac ja  kolei „P odgórz-P laszów “).
1UU lo? r - waP na Bkalistego grubego . . . . • centów 60

» » n w apna skalistego drobnego . „ 40
„ n n w apna m i a ł u ........................................ 2 5
B „ „ w apna g a s z o n e g o ..................................  ” 45

Ze w zględu na n iskie ceny produktu, a w szczególe w a p n a  d r o b n e g o  
.u J  s i u ,  k tóry  nadaje się w yśm ienicie do uprawy r o l i , zwraca się uw agę pp. 

G ospodarzy i Rolników.
Zarząd i A dm inistracyę fabryki prowadzi gm ina m iasta Podgórza we wła­

snym  zakresie  przez ustanow ioną z ło n a  Bady z fachowych ludzi sk ładającą jiię 
Dyrbkcyę. ■

Za p u n k tu a ln e  w ykonanie zam ów ień, oraz rzetelność wag i m iar ręczy 
74» 11 25 ___ ___  I D j r r e l t o y a

we Lwowie, uHca Kopernika pod Nr. 3, w Krakowie, Sukiennice Nr- 20,] 
w Czerniowcach, Bynek, Nr. 2,

poleca sw ojego wyrębu

Z N A K  o i l T £  Ś R O D K I
odszczegóin ione 7 medalami zasług i i 2 dyplomami uznania na w ystaw ari , 

___________ krajowych i zagranicznych

Brillantina JdY i bokobrodó, KO centów.

Olejek taninowy d0 porô ;
wyborny “rodek do natychmiastowego farbowania włosów 

’ t rwały i piękny kolor czarny lub ciemny ; jest on zupełnie gaf
■ meszkodiiwy, w zastosowaniu bardzo p r o s t y .  Cena 1 złr.

C e b u l K l  k ł o s o w e
na porost wąsów, b ro d y i brwi. Flakonik 1 złr.

bardzo przyjBmaym zapachem w laseczkach (,0 ^C  B A j S D O L I N A  pomada z ■ ■1  _  przytrzym yw ania włosow Do 2R ; 50 oenuiw.

Pom ada foaizaiiilczna do ułożenia wąsów. 
Słoik 40 centów

wzwy i cenniki opła W  i Pomada orzechowa E w- a£ T r jm lab

Nadszedł świeży transport 
O b o r y w a c z y ,  P l e w n i k ó w ,  
G r a b i a r e k , Ż n i w i a r e k  i 
K o s i a r e k  oryginalnych Wooda, 
oraz innych narzędzi rolniczych, 
które sprzedaje p o  bardzo um iar­

kowanych cenach u 35 2 3 
J .  B .  P r i i w e r ,

Skład ina8zyu i narzędzi rolniczych a m e ­
rykańskich , angielskich i szwajcarskich, 

w  K r a k o w i e ,  W o l n l c a ,  4 .

\N d o b r a c h  N a w o io w s k ie h
(powi*v Nowy Sącz)

do wydzierżawienia « d d. 1 lipca 
1**7 r. folwark przestrzeni 113 morgów 
ziemi oruej z łąkam i, z zasiewami zimowemi i 
jarem; odległość od stacyi kolejowej Nowy Sącz 

7 kilometrów. 1020 10 lo 
Zgłaszać się można do Zarzadu Nawo­

jowali iego 08t. poczta Nowy Sącz.

i
I

I

wszelkich

materyałów budowlanych

Krajowe płótna apretowane
otrzymał świeżo

P i t m y  itrakowski Skład płócien Krajowych

M. KULCZYKOWSKIEJ
w  K r a k o w i e  1114 2 3 

u l l o a  ż w .  T a n a ,  L .  4 .

fiUERISON DADICALE
W  ET 1 1  RAPIDE

de toutes les

f a l a d ie s  Neryenses, Epileptiines
KT SECRHTKS

par ma seule luethode 
l .e.s llonoraires ne sont dus ąu apres rć- 

taiilisseiueut comulet.
Dr. Prot. A. M A L A S P I N A

Membre deplusieurs Sociótea scientifląuos 
106, Faubourg  S a in t-A nto ine

P A R T S .  ]60 150 V

Traltement par Corresponaanoe.

Ś r o d e k  n i e t a j e m u i c z y .
Od lat 12 1 najlepszym skutkiem nżywaoy dla

c i e r p i ą c y c h  n a  s łu c h
którzy na szum, świst, kłucie w uszaoh, wy­
pływ z uszów, lekkie lub mocne osłabienie 
słuchu, 1 . b też cza«ową głuchotę cierpią, bez 
względu z jakiejkolwiek rzyozyny ta powstała 
(wyjąwszy głuchotę, lub c i ę ż k i  słuch od uro­
dzenia , albo zniszczenie błony bębenkowe’) 
nie ma dotąd lepszego środka na powyższe 
cierpienia, jak prawdziwy, nlefałszo- 
wany " R g . sztabowego lekarza i bzyka Dra 
G . S c h m i d f a  1Ó76 7 0

O lejek na  §luch
jak to tysiące świadectw i pism dziękczynnych 

prawdziwie wyleozonvon potwierdza. 
(Prawdziwy tylko z marka ochronną ) 

Cena flaszki ze sposobem użycia 2 złr. 
Dostać można w renomowanych aptekach 

E. Haubner, apt. pod aniołkiem w Wiedniu I. 
Edward Radler, aptekarz w Krakowie.

w  K r a k o w i e
poleca po cenach n a jta ń sz y c h : 

Portiand cem ent: opolski, szcza- 
kowiecki; Wapno hydrauliczne pra­
wdziwe k u fs te in sk ie ; Gips m u rar­
ski i rzeźbiarski; Szyfer czyli łupek: 
szląski, angielski i f ra n c u sk i; Papę 
dachow ą ognio trw ałą, oraz wszelkie 
w  zakres budow nictw a w chodzące _  

artykuły . a -8 2i 25 k  
m w w w e

Praktykanta do cukierni
z dobrego domu, z ukończoną Ii lub III klasą 

gimnazyalną, p o s z u k u j e  s i ę .
Zg.oszeuia pod adieaem : J 1111 Baum an, 

główna rządowa restauracya i cukiernia pod 
..siankiem w Krynicy. 1115 3 6

Spólnik lub Spólniczka
z  g o t ó w k ą  o d  IO O O  z ł r .  potrze­
bny dla założenia bardzo rentującego się 
in te resu  w K rakow ie  w spółce z m ło­
dym  człow iekiem , fachowym przem ysło­
w cem , k tó ry  jako były Comis-Voyager, 
z jednał sobie wiele osób w Galicyi i na 

Bukowinie.
Łaskaw e oferty  pod Z .  C .  I> . w 4d  

m inistracyi „N ow e R eform y1* w  K r a ­
k o w i e .  1119 3 3

O dznaczone 
w M a rb u rg u

sreb rnym  m edalem  zasługi 
r. 1876, oraz aprobow ane 

___________________ W ystaw ie rolniczo-przem ysłow ej w Przem yślu  1882.

na tfstawid przyrodniozo-lekarskiej w K rak o w ie  w r. 188J , tudzież 
przez Tow arzystw o Lekarskie Krakow skie. S reb rn y  medal zasługi na

►ŚRODKI L E K A R S K IE  i T O A L E T O W E
WYROBU

JÓZEFA TRAUCZYŃSKIEGO
a p t e k a r z a  „ P o d  K o r o n ą 1* w  K r a k o w i e .

WIN'- CHINOWE I wino CHINOWE z ŻELA­
ZEM, u^nąne przez Towarzystwo LekarsKie 
krakowskie; środek znakomity i wzm acniający 
w ogolnosfeb z mianowicie w rekonw lescen- 
cyach po ciężkich chorobach, jak : tyfusie, 
z a p a l e n i u  płuc ]u|, opłucnej, po płonicy, dy-
fteryi, 1 w celu podniecenia z pety tu, tu­
dzież w ?Taęh żołądka i kiszek, w sucho- 
Vch obi '®niu gruczołów, w niedokrewno- 
ści, bledn y,y,  febrach długotrw ałych, zw ła­
szcza u 1 01 > wino chinowe zawsze błogie 
skutki wydaje. Cena butelki 2 złr.

WINO PEPSYN0WE, cena 1 złr. 50 ot. 
WINO RUMBARBAR0 WE, cena 1 złr. 50 ct.
WINO P ONOWE, cena 1 złr. 50 ct.

WIN^ n Ze t ADF° SF0RANEW WAPNA, cena 
1 złr. 5P ®1'

S Y hU P  BALAłMiczmo ZIO ŁO W Y, usuw a 
wszelki długotrw ały kaszel, zaflegmienie, du­
szność, chrypkę, plucie krwią Cena 76 ot.

B07CZYN „LERASA zawiera w sobie py- 
rofosforan żelaza i sody, który w niedokre- 
w ności, błędnicy, osłabieniu całego organi­
zmu, zo sta ł oddawna przez najsławniejszych 
j jarzy  za środek najlepszy uznany i zale­
cony. Cena 50 ct.

P A S TY LK I BALSAM ICZNO ZIOŁOW E, usu­
wają zadawniony i najuporczywnzy kaszel, 
chrypkę, duszność, zaflegmienie, wyschnięcie 
w gardle lub krtani. Ceua 50 ct.

P A S TY LK I SŁODOW E, w kaszlu, katarze, 
po 10 centów

ZIÓŁKA ANTIREOMATYCZNE i ANTIG0ŚĆ- 
C0WE, czyszczą krew , usuwają zastarzały  
reumatyzm, podagrę, gościec, darcie, łam a­
nie, bezwładność w rękach lub v nogach 
i t. d. 10 porcyj 1 *łr-

ZIÓŁKA KARPACKIE, usuw ją  kaszel d łn - 
potrwały, kata r płuc, ast.nę, dławienie w g a r­
dle i t. d. Cena 40 centów.

EXTRAKT SZPILKOWY. Zaleca się jako śre- 
dek wyborny dla wszys krch cierpiących na 
płuca, astmę, brak powietrza, gdyż rozpylo­
ny lub rozlany po pokoju wydaje balsamicz­
ną i orzeźwiająca won laS(jw Cena batelE:i
1 złr. 50 cnt., poł butelki 75 cnt. Rozpy- 
laoz 2 złr.

BALSAM ZDROWIA, jedyny środek, ulecza­
jący wszelki1 ka tary  żołądliUWŁi zafl, gmie- 
nia, odbijania kuicze żołądkowe, brak a p e ­
tytu, uderzenie krwi do głowy, a  ztąd ciągły 
ból głowy, hemoroidy, zawrót głowy. Cena 
butelki 1 z łr., | oł butelki 50 cent. Setki 
świadectw służyć mogą za dowód sknteez

ności tegoż balsamu, a jedne z ostatnich 
brzmią:

W ielmożnj’ Panie I
Używałem wiele środków w moich dole­

gliwościach żołądka — lecz bezskutecznie. 
Spróbowałem przeto jeszcze Balsamu zdro­
wia11 — niespodziewając się pożądanego skut­
ku. Jakaż była moja radość , gdy po tygo- 
dniowem użyciu uczułem się zdrowszym i sil­
niejszym , a dziś dzięki „Najwyższemu11 i 
„Balsamowi zdrowia11 cieszę się jak najlep- 
szem zdrowiem. Z ozyetem sumieniem pole­
cić go mogę wszystkim cierpiącym na katar 
i kurcze żołądka, „rak apetytu, ból i zawrót 
głowy, bo nic zawiodą się w swych oczeki 
wan ach. — Proszę o nadesłanie 10 butelek 
„Balsamu zdrowia", o który prosili innis moi 
przyjaciele.

W iedeń, 2 0  C zerw ca 1888.
Stefan Wilhelm Schole.

EXPELERIN, działa orzeźwiająco na osła­
bione muskuły, usuwa zastarzały reumatyzm, 
gościec, darcie, ból w krzyżach, migrenę, 
boi głowy, fluksję, kurcze żołądkowe. 1 złr. 
50 ct., 75 i 35 ct.

ANTIHEMICRANIN. Jest to pewny i nieza­
wodny „rodek przeciw migrenie, bólowi głowy 
i newralgii. W razie zbliżającego, się bólu 
głowy użyć natychmiast 2— 3 pigułek aati- 
hemicraniniu, a w razie potrzeby po upływie 
jnc-nej godziny użyć znow 2 - -3  pigułek a 
boi niezawodnie ustępuje. Dobrze jest równo- 
cześnie używać Allyl, nacierając nim sk'uiiie, 
Pp za uszami a nawet wierzoh głcwy. Cena 
Pigułek 1 złr. 80  ct. — Allylu 1 złr.

VERRUCIN, płyn niszczący odgniotki: sma- 
rpją« pędzelkiem odcisk przez 8—10 dni sam 
później odpada bez użycia narzędzi ostrych. 
5® ct.

PASTA PIĘKNOŚCI. (CrSmo de bautó). Śro­
dek usuwający piegi, plamy wątrobiane, pry. 
zzoze, zmar zczki na twarzy wyrzuty skór- 
ne, węgry czerwoność n‘ “«b słowem jest to 
óredek c ic ładząjaey t nadająoy cerze kolor 
j»kby aksamitny- Ponieważ nie zawiera śa. 
dnych części szkodbwych przeto z całą ufno. 
»eią używsć jej można' ,ma ' 8t 

m ydło T O A L E T O W E , Złożone z wW „ ów 
p łow ych , nadające nadzwyczajną biało 
delikatność oeiz6-

Cena ’ 0 ct. Proszek niszczący pluskwy, mo­
le, ksiakony oraz wszelkie owak) fantowe; 
środek niezawodny. Flaszka 2 :> rt. Woda ko-
loAska po 35, 7U ct. do 3 złr. Pasta do zę­
bów 25 i 0 ct.

PUDF.F znakomicie przylegający do ciała 
w trzech barwa h : biały różowj lla blon­
dynek, kremowy dla szatynek lub brunetek. 
Cena pudpłua 30 i 50 oeut., z puszkiem 1 
złr. — Puaer mego wyrobu odzuac^a sij de­
likatnością, znakomi em p r z y l e g a n i e m  do oia- 
ła  tak dalece, że nikt n i o  m o ż e  posądzić o 
używanie 1 udru ; nie zlWiera również skła­
dników s z k o d l i w y c h  przeto używanie jego 
polecić mogę jak n u epicj.

WODA DD U ST ochraniająca od psuoia sie 
tychże, oraz niszoząca woń nieprzyjemna 
sto się wytwarzającą. Cena 80 /75  ^  °Z?'

BEGENE51FE0R je, t - 
kiem, przywracaiaevm .• rowRany m środ- 
pierwutna Wzmaj  '■ *lwym w/of am bsrwc 
nadzwyczajna SGn̂ iS?/ taLowe, nadaje tymże 
CZV ? mi5kLóóipnłv,K , O. it r  «i8Z-
Pnari , ?° raz Prvazeze i wvrzutj skórne.

a użyciem nie trzeba włosów myć w 10- 
azie lub mydle, lecz zwilżać włosy tym pły­
nem, a po 8 10 dniach otrzymają pierwo­
tną uarwę. Płyn ten nie b -udzi skóry ani 
bielizny, ezem p-zewyższa w sz.stkie dotąd 
znane środki. Ceni 3 złr. i 1 złr. 50 ot 

KROPLE CUDOWNE ’ ko a 'ną od bólu zębów 
U ° P n lu .“' . z»“ adaó na wacie w rab bo- 
S L i  M trz«  dziąsło i twarz po stron ę
zacznie’ rd* 2 °a W?Cle za^ożyć do acha. a gdy 

piec uchu, wyjąć watę natychmiast
' przez wąchanie tych

Cena 50 ot.
krool z*’ r®wnież .U, nerw zostaje uśmierzony

a uśmierzająca ból zębów 15 ct.
ESWCYA TANNG-ŁOPIANOWA i OLEJEK 

n .^NO-ŁBPIĄNOWY zapobiegają łysinie, wy• 
padaniu włosów, twe rżeniu się łupieżu, grzrb- 
*°vt i t. d Cena olejku 80 «L 

AN0SMIN przeciw tworzeniu się potowi 
między pnlcami u nóg. Cena 50 et.

CUDOWNY PLASTER KRAKOWSKI na wszel­
kie zastarzałe rany i skaleczenia, cena 40 ct. 
Płyn odwletrzająoy zepsute pewiotrze przy 
epidemiach, jak ospa, szkarlatyna, cholera, 
tyfus i t. d. Cena 50 c« ut. Proszek dealnfek- 
cyjny, odwaniający natychmiast, 20 ct. Kit 
do lepienia ?zk<„, porcelany 60 ct.

Powyższe środki utrzymują: we Lwowie 
Chrzanowie Sporysz »«►(.,

-L&amosc m y , slioeryno- tęm  rowyzsze
we Płynne, l uanL d i jwe qq f., arskie jako Rueker apt., w
znakomite 1 niesz^ siarkowe 9.  0dowe 35 : w ^ańcnce  Schultz apt., w Przemyślu Ma- 

Smołowe 25 “ • , , ct.  Kar- 1 szewski apt., w Tarnopok Jamrugiewioz apt.,
b o W , 25 ot. Mydł® 2  plamy tłu- w T s r n o ik  Reid a p t. w Wadowicach Ki
8 • ^ens Ł) ct. 1 P ®®lw gtucbocle. rowski apt., w Szczawnicy Jesieriki apt.O lejek przec|w

Dtrpujs równe! na stłaflzie Sroflki tanaeopatyczne, woli krajowe i zatraniiae.
Zamówienia za zaliczką pocztową

W  S a  i ą d a u i e  p r a e e y ł a  s i ę  c e n n i k i  o p i s  t n i e
1005 7 [2
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J Ó Z E F  n  i T O N Z l  \ N k l
u l i c a  F l o r y a n s Ł a ,  1 . 1 7 ,

Członek S to w arzyszen ia  międzynarod. wykonawców narzędzi chirurgicznych, ortopedycznych i bardaży.
Poleca swoją t a b r j  k ę  n a r z ę d z i  c h i r u r g i c z n y *  n  ,  a r t o p e d / c c n j c l i  ,  b a u d s i j  i

Wy rjjj j T' dhiaw niemych. jako to :  paski pachwinowe, pasy brzuszne, pępkowe, banctaie przeciw 
onanii dla chłopców i dziewcząt, su sp e n zo ry a , wyroby gumowe i metalowe, klizopompy francuskie, irry- 
gatory, strzykawki do r a n , rozpylacze, aparata  inhalacyjne, maszynk i elektryczne, aspiratory Potaina 
i Dieulafoy, te rm okaui“*, P aquel ina  z różueini pa ln ik am i,  te rm om etry  angielskie ISeiierta, kąpielowe uro- 
owtry, nwm insrj *  »~łmr»W>gP*-nrwfcM  i elastyczne, bongies. strzykawki podskórne (Prawaza), poduszki gumowe,, 
worki gumowe na  ló d ,  respiratory, po .zocby angielskie as  rozdęcie żył, bandaże Martiniego, pugilaresy 
z narzędziami lekarskiemi i ginekologicznemi w wielkim wyborze, kleszcee położnicze wszelkiego rodzaju, 
waty i bandaże do opatrywania chorych i t. d. W szystk ie  narzędzia sprzedaje p ,  'cenach  
wi^dcńBkiclił

W wielkim wyborze wszelkie nożownicze wyroDy własnej fabryki oraz angielskich, jak: noże 
stołowe i do wetów, n„że kuchenne, scyzoryki, brzytwy całkiem cienko szlifowane sprzedaje z poręczeniem 
dobroci,  brzytwy oryginalne Leeoltra, noże sztuczne pistoletowe, nożyczki, nożyce krawieckie, puszczadła, 
troakury, nożyce d -  strzyżenia byd ła  i owiec, szczypce do znaczenia owiec n u m e ra m i,  nożyce ogrodowe 
różnych  systemów, noże ogrodowe, piłki i t. d. . . .  . ,

Wszelkie miejscowe i zamiejscowe zamówi rn ia ,  reperacye i ostrzenia powyższych przedmiotów 
uskutecznia się w najkrótszym  czasie po cenach umiarkowanych.

Polecając się łaskLwym względom P. T. Publiczności jak dotąd tak i nadal starać się będzie 
o szybkość i dokładność W wykonaniu powierzonych mu zamówień. U(\r. o a

i? :  s m ś m s s z D  s s s s s s s s ^ ]
J Ó Z E F  R U D O L F  W

Poselska Nr. 13 E!
iSMy  w Krakowie, ulica 6rodzka Nr. 4 0  - ul.

don W. E. hr. btadniokiego

M
i

F i l i a i: Sukiennice Sir. 4 6  
poleca własnego wyrobu

SK ŁA D  p l Ó TK A  i  F O W EG O , W E B , P Ł Ó T N A  KiNG M  B IE L IZ N Ę .
płótna na p r z e ś c i e r a d ł a  bez a  z h u ,

> óżbokolo i^e płótna na ubrania damykia i d/.iecinne, 
płócienne i bawełmv,e dymki, szyrtyngi, niciane kanafasy Oxfort,

roinokolot^^e i białe chustki do n&aa,
1 WOŹNIKI, BrLLIZN^ MUŁOW Ą N a  6, 12, IR i 24 NAKIIYĆ,

Łiei ’.nę gotową mezkt,, uama*ą \ dziecinną, bieliznę ao wyprawy,
zrob.oną * najlepszych gatunków p łutna i szyrtyneu,

w y r o b y  w ł ó c z k o w e  i  t .  p „
a ł» rałeaj ‘ip raariin  gaanow u, 1 T. P o b lio iu o ść , aoy zau fam eu i, którem dotąd się 

cieszy, i nadal obdarzać mię raczyła, 
dobro , towaru po i«k uajmniarkOwańtzyeh cenach, ośmielam się U  
zględy Szauownej P . T. Publiczności ~

s s s s s i l

J  r^coz^c za d
W  Pro*i * O la::taue w,
H  157 W0 12(1 

S » 5 :  « 9 1

J. & s. KESSLER
■ ę r  g e r n l e ,  (M oraw a)

I lica  Ferdynanda, 1. 22, nr.
Rozsyłają za ąpbranTem |focżtoWem * ) • zł.

Van Boutena,
CZYSTE KAKAO

uznane jest ogólnie jako najsmaczniejsze i naj­
lepsze kakao.

I  od względem swej wielkiej w y d a t n o S e i  jest 
j j A Y  J T O r T E B T A  C Z Y S T E  K A K A O ,  jakkol­
wiek na oko droższe, jednak t a i t o z e  niż inne 'podolinę wy­
roby: <i filiżanka Y a n t  B O U T E Y A  C Z Y S T E G O  
K  A B  A O  nie kosztuje więCej niż filiżanka herbaty lub k aw y ; 
poniev;,ż jednak jest napojeiL s z c z e g ó l n e j  p o ż y w n y m  
i ł a t t u  s t r a t n y m ,  przeto r z e c z y  w i a c i e  k o s z t u j e  
n  a c z i  ^  m n i e ) .

Do naby :- w m i ę k s z y c h  aptekach, składach aptecznych, han- 
a łaKoci. ''W4róv kolonialnych i cukier* lach, w puszkach bla- 

«aayoh po L/Z, 1/4 i t f i  kilo netto towaru. 9°9 13 30
k i ę j «  ś j y g n  q * « r  w  K r o w i e : «  ^ “ “ U ł a w a  F e i n t u c h a ,  Bynek, Nr. 6,

ffó  bynek «V *- 89 J * Rynek, Ni 41, M . J a w o r n i c k i e -
r. 38, F r .  Ł e n e r t a ,  
Rzeszowie u p J.

 M A G A Z Y N  N O W O L
Filipa Bile

w t r ak h ■•"•j a> ouiMdj, nr. b,
n*r7y!inij na

w l e l  k i  w y b ó r  b l ż y t e r y j  , p e r f u m e r y j  i  m y d e j ,

i t r n i w ,  tłalBKOW idzów. s c y z o ry k ó w , n e c e s e r e k ,

przybory do palenia, tutki „Huublonu, również ceraty, bieliznę 
. męską, kraw atki, kaftaniki trykotowe według systemu P rof.

Dra Jaepera , specjały  wyrobow guTnowJ^f aparata chirur- 
^ g ic z n e , artykuły do podreży, oraz wszelkie p^^fimioty, wcho­

dzące w zakres składu galanteryjnego i n o r y m b e r s k ie g o
p o  c e u a c h  n a d e r  u i s k l <i]) |  1002 5 50

Premiowane n i wystawach powszechnych
w I oad>n*« **■*• w 1867, w W ludn lu  ł , 7a, W p «»>y*n I»7S

F o r t e p i a D y  n a  r a t y
^  dla Wiednia i prowincyi,

ct?*t o ®r t ° w e .  s a l o n ó w , '  k r « ł k > e ,  o m  p i a n i n a  z fabryki głośnej u.i «wi • jjrujy 
, •pnriowej flottfr. C ram er, Wllh. w , «  w Wiednia, od 380 n - ,y 400, 46O - •». (i0o do 

V -  fortepiany z ianych fabryk «- 280 złr, do $r>0 *łr. ! n iw  o.t < g l |  d0 ’ ^ 0  jlr

O ia d  fortepianów i wypoty rainia ś 'bierfeider,
Wieo. V II. B7iK y- .sc l i  18, 24 ,0

7(1

5(1

10 mtr kaszmiru modnego w prążki po
dwójnej szecok )ści

10 mtf. kaszmir* w kolorach modnych
oodwśjnej s*®1 kość 

iÓ mtr. atłasu wełnianego w koio ‘ffch 
modnych i baldWJich podw. sArok.

10 mtr. materyi ciężkiej z podwójnej 
nici I. gatunek 2 60 II 

iÓ mtr. i.rt ji.u inodn. w praw. kolor.
10 mtr mąjeryje w kratki na szlafroki]
31/, mtr. materyj mod. na męski garn. 
p i l  m tr materyj mod. na męski garn.
3-/4 mtr. rnateryi n ioB lj na męski płaszcz

od deszczu 
O1/* mtr letniego kamgarnu do pranra 

na ubrania męskie
  ł -  : A .WA.. .•*?.f>*.r.<kłw..

1 firanki z juty, deseń turec. kompletne 
L garnitur z juty. i  obrus 1 2 kapy 
l ^.rnitur rypsojyy, 1 obrus i 2 kapy 
i kołdra stębnowaua ci^zsa 
1 prześcieradło 2 metry długi 5 
1 siennik 2 metry długi i. gat. i 50 II 
l derka na kouie z koior. oowodką 10 

om. długa, 130 szeroka 
l derka dla fiakrów 196 cm, długa 140 

szoreka, w pasy 
3 szt. obrusów luianycb. biał., czerw, 

niebies , żółtych 10/4 wielkicn i t. p
11 serwetek inianycli */g 

"6 ręczników lnianych 1. gat. J 80, II.
1 szt. płótna domowego 2y łokci wied.

I. gatunek 5 zł. II.
1 szt. szyfonu 20 łokci wiedeńskich 
1 sztuka weby King 30 łefc. wied. r,ż

7 złr. -  % ............................................ |
’ 1 bztuka kan-fasu 30 łokci wied. niei 

bieskiego 4 80, czerwonego
] sztuka dainastrgrail 30 łokci wied 

I. gat. 7-50,11.
1 sztuka oifordu 30 łokci wiedeńskie,) 

wyrób czezki 
1 szt. barcha- i  nieb. t  f i  I czerw Jny 
nu moiiwsl ( brun. w L i , i b ia ły  J
3 koszule damskie ze szyfonu, bogato 

haftowane
0 kuszul dama. z dobr. perkalu z ząb': 

kami II gatunek 2-75, ]-szy
3 gorsety nocne bardzo ozhobne, i ga.

tunek 4 zł. II.
3 spódnice z luszu, surowca lub 1 gZy|
6 fartuszków z oxfordn, z surowego inu 

i szyfonu
0 par ptnrziion dams. w wszel. kolor.
1 kaftanik wełniany d'o dam w wgaal- 

L.Y.. 1--Ł— '‘h flleraByeTiillaj
b par pońozoeh darns. 1 ifinis.u, letnie) 
s fbustki moiierowe, w Ki.!, kolorach 
1 koszule męjtki'» bis’,’ łi; ‘ jl
Ó kołnierzyków stojących lub wykładal i 

uyck 3 pary i»n detów poezaóruyoh 
•l koszul" oxfordzkie iiU robotników, i. 

Ratunek 2 *f ł f
3 P *  kaiesońów z barchanu lub t^ois**

 I- gat 2 5 0 .J 1:
t!ar skarpft'^  *i|unw V V w i,e l"k o i« r '

.^ .P a r  ......
1 p iel potróżny 31/, metra ułu_: ’ i mv

 <>'• cm. szeroki 6 j
3 Ulodno atłasowe krawaty, wąiU;" j„i: 

sżerokie. II gatunek 75 , / t ^  lub

,  *) hrzewielebuemu Duchowieństwu vr j J  
s n ik *  gmin , innym, zaU| *„ia godny^ oso- 
jO T-na osobne zyczeme także bez p0braD?a 
P°°ztowego. 72V ! ;■

ct.

20

50

■•0

1 —

G r& ~

Kanijanę 1 g - u n t o r n ą  nap ra ­
wę maszyn do szycia w szys t­
kich konstrukcyj,  chuciaiby 
nie u nas kupionych, przyj,  

m u jen f j .

Części m aszynowe 
jako tó : 

igły, czółenka, rzemienie, 
oliwę i t. p. 

mamy zawsze w wieliriiu zap isie

ZwracJidy U'sai?ę 
•hanie , dań m ? ą

POJE i RADOMSKI
m e c h a n ic y

ji/'uy  u l .  S ła w k o w s k ie j  l .  1  %o K r a k o w ie ,  

zaopatrzyw-7.y swój sk ład  obficie tylko w na jlep ­
sze i najpraktyczniejsze m aszyny do szycia, s rze- 
dąją takowe na spłatę ratam i: tygodn iow o I złr., 
m iesięczn ie 4  z łr ., go tó w k ą za ś  o IO°/0 ta n ie j.

O w a r & n r y a  5  l a t .  
bo liewsi kilka wypadków już zaszło, że zupełnie 

nam nieznajomi ajeuci, chciwi 25% zyska (gdyż taki procent 
faktycznie pobielają) uie mogąo ut, rosu „woich p r  noypa- 
łow załatwić, naszej firmy nadużyli i *  tylkó spoiob
swoj owal na ci wą p j ja  iści pozbyó zdołali; przeto aby położyć tamę dalszym wyzysziw-niom, 
oswiaOT.amy, iż żadnych a-entow nie trzymamy i nie wspólnego z rtm i mieć nie o.1- wy, gdyż k.e 
rujeiny się tą  zasadą, że ną,(epszy ajent przedstawia się w _obcym towarze Tylkl HĆłll I niepe­
wne wyroby do rozpowszechnienia ich, potrzebują ajentów j faktort*, 1 ty lk e .za  ta lie  f 5 v  ;>ła 
cić moina.

S zan o w n e j Publicznoóe.,, u  w o b c  u s ta w y  z d n ia  15  m arca  1 8 8 3  w sze lk a  s w a r a rioy ę  ty lk o  m e 
odvż i n n - i a  n ie fach o w y m , m e w .lu o  je s t  atray choóby  n a jm a iM B iy ch  W arsztatów.

N a  ż ą d a n ie  ■- U iuslrow ane  c e n n ik i 1 p ro u k i szy c ia  roi ,y tn a ,y  I r a n c o “

139 51 52 z P°waianiem i  & £**»***& , m e c h a t y .

J e s z c z e  k r ó t k i  c z a s  d o  w i d z e a k a .  ^
p rzy  olloy D ic lU

Najwięksra i najladniejcza w świecie

^ E I A Ź E H I A
A n to n ie g o  W . K lu d s t ie j io  d e  S d w t i M M n .

M enażerya sk łada się ze I S O  1  ^ j l & d B l r j e a y c l i  i  
najrzadszych obazńw e e  Awlita z u l e r t ę c e g c , a
ilością przewyższa wszystkie dotychczas istniejące.

G odne w idzenia są 
1 2  o l b r z y m i c h  l w ó w .  T y g r y s  k r ó l * .  F a M  e r y  iLL

Sibf Uaskawiony [ wytresowany wabiacy sio „fiutr .
N ad e r rzadkte A u t y k o p y ,  F ie le r j ,  K i e d ^ w u c d s i e ,  

F a n  t e r y  rentkew auc.
Codzićń o godzinie 4 po po łudn iu  i o 7 wioezor^m od­

byw a się żyw ieple 1 5 0  k lg r . m i ę s a  i SO boi-hns* 
k am i ch lcb a , 01 az tresowanie zw ferśąt.

W bieżącym tygodniu cdbędą się ćw rzenis "Zczególm, 1 2  b e tg ti 
sklmi królewskimi tyyryaaiul I z 5 dlzikimi lampartami.
W . s t ę p  n a  I  m i e j s c e  50 « «  U  80 © .

0 - # f v u i . v  u n f w « » . . . . 4.  ~ r ~  - UJ— --------

1012 5 0 H  l j t r ^ l c L

Zdrojowiska sô nkrn-borownowe i Zakład hyćropałyczny

nc^nszirw
o t w a r t y  o d  d n i a  1 5  m a  j a .

P^łożenirt urocze, zdrowe, iK>tiv r s to e ; u rz id zen ie  najw ygodniejsza, kuchn ia  
doborowa w ja-ząd/.ie w łasnym . Po -: n  egraf i s ta c ra  kolei państw  jw e j (za
S try jem ) w misjscu.

Nowo urządzone „Kąpicie s i3czne“ ęSonnenbader).
f r z y j ę c i e  «lo l e c z e n i u  b y C i  t p a t y t ę  o d  1 u i a j a .

Bliższych szczegółów  u d z i e l a  i z . u u t m  a p rZ y j m n j e

i > r .  A  l e k s a n d e r '  M e d w e y ,
785 19 0 kan kierujący.

1 1  czast i  Ifffliit!

*C. K. UPRZYWILEJOWAĆ cA!5R <a  bielizny

|3 V I. j 3 e y e i  i i  i  S p ó ł l d  |
I f O k l e D n l c e  K n -  1

n a p m - c iw  ko 
I poleca swój wielki s* ład bielizny dla Pa. 
tanku płótna! gzirUR-P takż« wi« i  *kiai

dc c°sa i szirtingu w każdej .iak >i
im . €  «

| Kołnierzyki nes^e i damską •» doikonały.
gatunku zt »/, tuzina złr . i  20 do 1 ■r>0.

| Mankiety męfkJjdam. na b par t l i .  l'so io 
*/i tuzina lnialyoM bhustak do aosa p

- | 1  s  K r a k o w i e
N. I . lóaryi,

im i dzieci, zrobionej z najlepszego ga-1 
>’» bielizny gtołłwej, ręcznikww ehustek]t.:a

i >- wy  ezajnie niskich cenach.
.4 C

?-t
1 ‘30, 1-40, p™ do 4 złr.

*/* tuzina wrtwda, frauooskich batysrc;- 
ihasti I cc nosa r tr  2, 2-50, o do o.

'/, tu p  ^ajftels. batyst, ohustek do i«sa 
z najmaSnr^ez. brzegami w różnych ,if>- 
raeó - i  ^ H * + . ^  5 1  8, 

i (ńbo fK'.1,  osf dobrego
- T ł ? 1 j  7-50, 9, 10 i 12.

'  i ł łA J ’, ^  i Tasgi
gatunku od jj. 22 Jo dO w naJ 8p8,£y'r

1 H  z h - 4 d° 12 Ą

W L W S fttó 1
Serwety różnej wielkości od '/  ,j0 io< j h/ 

jak najtaniej l0a 1-50 2 , ‘ U
ruitury lniani do nakrycia stołu na 6 do 84 
o 1 ' vb’hór °8romny od złr. 3-50 ,6 , 7, do 50

K°»zul* d"m*kle. -  “
I Z siyfmru zh 1 i.o, a haftem wzorćw złr. 186

aW JeP.1 *y" * hiitem ręcznymo, o 7; , 4, 4‘25 do 5. |
Kida w n, optzyn gatunku i ró*uyoh ro- 

K- łr. 80, 5 1 6  1
Majtki damskie.

^ " f r k ł e  9 0  et., o z d o b n i e ^ a e  z ł r .  P20, z h a - I
ftjwan. szlaikam i z łr  L'80j 3  lC. 2'50 i 3. f

0 Okrohabte gładkie *łr . 160  i 1 7 5 . I 
flaf y„ we ozdobn* albo okładane pika złi I

2-50 i 2-75 |
Spcdnlce damskie. 

ż W łe  od ’łr. 1-60 3 o T  * nooTego szy j  
ło n u  złr. 2 -5 0  do 3 -fiO _ .

fi łaftowau. wstawkann złr. 3 5 0 , 3'7o, 4 i n 
SpMnici i Iranami bez

v.rtawek złr. 450  6-. * . 9 ,
Sproaiee z barabanu, gładkie, “  ■ 2 l 2 50. 
rlaftiw. o z d o b n e  o k ła d a n e  piką zflr 8 -5 0  i 3-R5 j 

Kaftaniki.
1 s z y b n u  z w y k l i  1 złr., lepsze z łr. 1-5 0 ,  j  

i  wsawfcmni haftów, od z łr. 3 25 do i & H l  
r  baioaauu g ładkie złr. 1‘20, 1 75 i MH>-f

ilaft. oz-ob. lub o k ła u a u e  piką zj)-. 200,1 S‘d®-
Koszule r.ęzkie.

h juilopKego angielskiego szyfu*" *,gc0I 8li?  1
gładkiri a lb o  z  listewi w ni * l r .  1 5 ) ,  z .
2-5 0  ż-75 i 3.

7,  d o b r e g ;  p ł ó t n a  lumburakiego a lb o  h - i l e n d .  
złr. 2*81, 8-50 i- 4.

Kalesony aięzkie.■ '  7 , - , i»ielkor,ci od j

Y a j & w i e ż n z a  u o n o i ^ l
Tylko 5  z«‘r. 2 5  cni.

kosztuje najnowszy 
m a u y i i g t o ż s k l

K Ł n o w T o r n
dc nakręcani* sz Haczyka przy 
uszku, a pięai«letaią ^waraneyą

  Tylko ton zegaral jedynie mo­
że zastąpić r c g n r o k  z ł o t y ,  a tc po pierw­
sze przez dokładne mr iguJuwan e, powtóre prz« 
wyborny chód i po trzecie przez p r a t r d  
w ic  w e p a n i a ł ę  k o w e r i ę  zką i  i»*de- 
inu go jak najlepiej polecić możni .

T y l k o  * l r .  1 * 2 0  ,vsztuje ozfohn>* poko­
jowy, ścienny zegar z dobrym tH ?' v *nTtt wer­
kiem, z łańeusikiem i cięiaHca*^ * w,puLłemi 
brom mi ozdobami.

T y l k o  z ł r .  3 -5 0  ■ Py»*4y. ozdo­
bny zegar ścienny z <izw<mLowym budzikiem, 
w laumcb orzech '  '  , saur iśłrieeąoą tarczą
wskazującą, idzi* ■ puńktrMluk

T y l k o  ą C -  ko*ztuji frwaouski, zło-
to-bronzn' BmMW tegarw y s głośno biją- 
cvm pr»y»*łdem budzikowym. Ozdoaa dla Lii-
dogo w domu- 0,v w P°dr *1 - * werkiem 

nie do znisccz, nia i ^uukteatuie idącym. 
T y lk o  z ł r .  6*00 tujb arebrne-aiklew) 

zegarek kieti-tikewy cvlindr- i. doskonałym n
gulowanym werkiei^ i pysznie ozdobiooą oprawą, 
i kryształowym płaskiem szkłem, nadzw piękny 

T y l k o  3 0  r e n t o m  piękny 
aścuszek, s haczyki *m. Io zegarki 

T y l k o  z ł r .  1*30 U -ilU S l. te
: eparks v tasouie złotym, a brrtosiML pieoaąt- 
kowym. roboty a.ctyatyr-z.Twj.

. tuhi rs
geazjny, oprawny w jak naji ilikatuiej politu-i - 
w. ie. naśladujące drzewo orzeohowe ramy, * t»»- 
Ohadłem i bronznw_mi wagami Opróez tyeh 
zalet m* ten zegar i tę uieooemouą włuśelwość,
* podczas nocy jego patentowana taroza śe cc- 

—ła * * m , fteietowrm- ozan*, ,  pj(]p M  tm * .
■, za którego .iłę  świetlni K w a r a n t n l  

is ię  p r z e z  1 0  l u L  to s t  4 4
N iezliczona ilość odbiorców, która tez zegar 

widziała,1  k a l i f a ,  była jakoby -parow ana tą 
meeywałąl 1 n i  do iw rseuia laułmcia 

Jedynie i wyrąeiuie nabyć go możni za po- 
przeduietu postawem kwotj lub za mliozką poest.

Wiener ilur-n-Degoi eae Ve*sai>lt 
B ; S a l ( i a m ,  W i a n .

I I .  1 n t .  ł « t "  r * - ~  l i .ą g e f i ,  3 S ,

?JC < n ic o rc ll:r4
Najstarszy Zalłafl MMm r JłratoYie.

" l i c a  Z w le r z j  . I c e k ,  j r . »  : ,
posiada wybó* ’

trumien metalowych i dębowych wieńców.
oraz wszystkich przyborów pogrzeu;i^yeli | 

P 0  o e z i a o h
7 2 3  18 2 0  J ] ,  K .

jZ dobrego huie.ifietakieuo łlbo rumbur.kiego Z augęelski-jj p ikf, wszelkiej
płótna z listwą u?- Lrzodżb- lub dr zaoina l i l r .  125 do M o  , ;
uia na r-miei-iu, złr. 2-5o do , ' i « .  '  7* dobrego cienkjaga p | C 65 dH

Wielki wyoór pcńozooh uuuafcloh białych I kolorowych, j.-kote? mszklcb ska rPctak *  ró- 
1 iiiyoh gatunki On i kolorach
i Za wszelki u nas zakupiony- towar rą itf się, co się uie podob*, odbieramy > zainieŁiaru. 
allo  wv->łaca/iiy za toAfkowitą należytołe. Tc dobrowolne irzez nas w zyjętj zobowiązań: e i 

[daje kaŻLieuiu kupuji^emu j-ewnosć, Ż9 -lasz.i usługa ics' sH W  i u iie lu* , i naszecec7| 
996 8 0 ' konkurenejL /  wysoiim szacunkiem

F i J i a s  M .  i  » i * ó l k i .
i Skina facryczity towarów płóciennych. zapas gotuwej bielizny I wypraw ślubnych j
j w KftAkOWIE, Sukiennice Nr, 13—14, naprzeciw t *..;<# N. i‘. ilaryl. ]

f~  8ą w zap,isiL- całe wyprawy U r ,  a kosz(arys.V tychże udzio.ia się bezpłatnie

^  W Regulkcach ^5
1 *a. ZaiuLiem T enezyńskim  , w Wiskośdi 
I i ro -M  w< klóra, jako najleps i^  mu -óyć 
■ (irał^rf .li* a m  uf a w okolicy ttardzo 
aro rej, s f lrą lę i ,  SiBfkośd, lai ówr azplL  
k o w y ch , g o if-,u - d rog i od s ta c j i  kolei 
H rzoszśw ic. C h r/au o w * . Ittb T n s h i s i ,  są  
w Dworze tam tejszym  m i e u k a a l *  
ooszerce m uifisza i w iększe z kuchnią, 
1 na żądanie z sta jn ią  i .rtw m u ią , z m e- 
blam’ lub b ez , fia le ta i pobył L. < do 
rynąjęcj:. B liższa wistlouaośd w A dm in i- 

su-aą*- „N B eL rn iy1* iw o  6 5
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Wincenta Falska
przełożona pensyi żeńskiej

p r s y  u l i c y  S l c a n r j ,  ) f r .  7 ,
zawiadamia Szanownych Jłodziców i 0- 
piekunów, że przyjmuje uczennice stałe 
i przychodni^. Wpis uczennic rozpocznie 
sif dnia 20 sierpnia. Kurs nauk dnia 

3 września. 1137 i 2

B A  L O N  M Ó U
oraz 1133 1 4

Pracownia sukien damskich
ftaflc iszk i Molinkiewicz

w Krakowie, linia A—B, I piętro
(w domu Wgo Jaulgi) 

zaopatrzony został w najnowsze
k a p e l u s z e  w i o s e n n e  i  l e t n i e

oraz wykonają
suknie 1 okryciu

podług ostatnich iurnali 
po u ra z o  umiarkowanych oenacfi

i polooa się nadal Szanownym Paniom.

m a
kupuje tutejszy dostaw ca pod p rzystę - 

pnem i w arunkam i.
Bliższej wiadomości zasiągnąć można 

w kantorze A. S p re th era  przy ul. Dietla, 
I. 56, I piętro. 1142 i 10

Plęke ■ willi I piętrową
z ohcynami i ogrodem , przy plantach, 
wolna od podatku, przynosząca 7*/, notto 
es! zaraz d o  i p r a e d a w U  «•- . w

t y s i ę c y  lub do
oL>ii«? tn k o w a ' U il  1 3 

'uiiaA w A d i j ;?>jstracji „Nowej
h e lu im  v “.

K i l k a d z i e s i ą t  b u t e l e k

wina węgierskiego
p rz e d n ie g o , s ta re g o , z roku 1866 d o  

s p r z e d a n i a .
Wiadomość w Adminiatracyi „Nowej 

Raform yT 1140 1 3

I W O N I C S
Mii zfirniowo-kąpiowy ( i  Galicji) stacja kolei Iwonicz.

Szczawy alkaliczno-słone, jod i brom zawierające.
K ąp ie le  nui‘ie ra lh e , b o ro w in o w e , ig l’w iow e,t tuszowe i l i c z n e , . 

Mleko, ientyca, inhalatorium.
Znakomita stacya klimatyczno-lecrnicza.

&ezon od m aja do kolica wrzegniii.
Lekarze: Dr. KI. Dębicki i Dr. Z. Uieyer.
Składy wód i przetworów zdrojowych u if  J "  Pt/T1 0|,az j  

Goldwassera w Krakow ie, N. Trau ina w T arn aw ie  i we Wszystkich . p f l  
k ic h  nu prowincyi. 7n-> ig y

P r o s p e k t u  1 t .  d .  r o z s y ł u .
D y r e K c y a .

Na zakąskę pi» wodach mineralnych* do kuracyi 
mlecznej, do wina, herbaty ild.

BISKWITY GRAHAMA......
z 23 krotnie premiowanej parowej fabryki pierników i g" oh“ rk? "  y i snu* pokarm , p r z e *  
stawia, oleca T< au y siw o  lekarskie kraLu„s».ie jako dek pobn%a. L y  narząd pokar-
w y i w a j ą e y  p e t y w n o f t c i ą  inne P ^ ^ S ^ ^ w a n i a .  %ają * p

mowy do .
CWa kart.** * ■» »f l»* “III 30 ctnrt*.

^ . i m .  1 piernik ^ygieniozny do nabycia w sklepach fabryki, jakoteż po wszy- 
porządniejszych sklepach korzennych. ę  1108 2 5

są najw ięcej w ypróbow ane i najbardzie j ndo.-konalone m aszyny 
do sszycia n a  całym  św iecie. Skutkiem  swej nad e r prak tyczną 
k n trukcy i nadają się jak najlepiej do wszelkiego rodzaju ro 
bó>; trw ałość ich je s t praw ie n ieogran iczoną, a uży< ie nad- 
zwyeaai prosto, bo maszyny te  zaopatrzone i-ą w urządzenia 
i części pom ocnicze n ieskom plikow ane, lecz tylko w n a jn o w ­
sze i ii< jstóso’.vui..j8ze.

O r y g i n a l n e  I u i p r o w c d

maszyny do szycia Sinyera
(z czółenkami obrączkowemi) są najdo-koiialszemi maszy­
nami spccyalnem i dla szycia bielizny, sukien, dla krawiecczy- 
zny i dla sp i 'rządz 'U .a ubiorów wojsk<>uowych.

S i n g e r a  u i u s z y u y  d o  s z y c i u  (z ozóleukam obrą- 
czi oweini) z p r / .y rn d em  do prznnoszeuia koła, jak n iemniej 
najnowsze o r y g i n a l n e  H i n g c r a  u i a s z y u y  c y l i n d r o ­
w e  są n a jep sz em i specy-ila nai maszynami dla szewstwa, tor- 
biarstwa s io d la rs tu a  i dla wszelkich innych  podobnych celów 
przemysłowych. Główuemi ich zaletami są: prosta i odpowie­
dnia konstrukcja ,  znakomity inateryał i jak najtroskliwsze wy- 
kc ńczenie wszystkich części składowych, na ez tm  oj i i -ra się 
n i:zaprzeczona trwałość maszyn, szybki ła tw y ruch, ni z r ó ­

w n a n ie  piękny szew (<. z perłowy i ozdobny)
I Oryginalne M a s z y n y  d o  s z y c i a  S i n g e r u  /m rd ir jb  
się w yłacz ire  tylko na sprzedaż w handlu

.. O U H E B A I . S E J  A O B H C i r i

nie aiuger mandracturing Company, New-York,
G. N eid lin ger w K rakow ie, ulica Floryańska, 34,

wszelkie zaś inne. nadużywające imienia „ S in g e r11, są tylko naśladownictwem.
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atKioT

«”  Główny

M A G A Z Y N  B R O N I
i wszelŁich przyboiów myśiiwsticłi

BOLESŁAWA GLINIECKIEGO i SPÓŁKI
w  K r a K O W i e

ul. Łw. Jana , i. 5, naprzeciw notelu Saskiego,
. . .  poleca wypróbowaną pod g w arancją  za dobroć

w w l G Ś  B r o ń  m y ś l i w s k ą

1118 2 52

3 0 0  m o r g ó w  o b s z a r u
l 1/* mili od Bochni, przy szosie, samych 
l ą k  1  f r n h U #  o r n y c h  I  k l a n y  
wraz z  p a r k i e m ,  około 10  mórg, koło 
dw oru, w p o ł o ż e n i u  r ó w n e a s  i  
p i ę k n e m ,  jest zaraz z wolnej ręki 
d o  s p r z e d a n i a .  */• część ceny ku- 
pn~, która jest bardzo umiarkowana, zo­
staje przy gruncie. Bliższych informacyj 
udziel' Administracja .Nowej Retormy" 
ustnie lub z* uad łanieu. marki 10  ct.

na odpow iedź. n a s  i  o

Potrzebna jest na wieś
n a u c z y c i e l k a
do fortepian, jpyaa franeaskiego i niamieckisgo 
dla l ł  Imbmj panienki. Honoraryum rocin. 200 
xłr., preei wiktn i wygód Zglosaenia pod lit. 
8 .  8 . p«M rwt. K rak A w . 1144 1 3

Psssokcje sif do kopna w Krakowiek a mienicy
w dobrym sUnio pr»ynoo-ąo«j 10% od oeny 
kopna. Zgłrazenia i  dokładntm omaeioniem 
oony kopna nomem domu i bliższych warunków 
•prseda*v pod literaaii H -  KI post* restante 
K r s k ł o  ,  1145 1 3

Szm. Rodziców i Opiekunów
zawiadamiam, ie  przyjmuję na m l e s z -  
ł i  Ł w n m i e n k i , uczęszczające do 
zakładów łwozowych, zapewniając im 

p ra w d z iw ie  rodm cielB ką o p iek ę . 
Fortepian na m iejsca , jak również 

k o n w e rs a c ja  w języku francuskim i  nie­
mieckim, na żądanie zas mu#, jjc  udzie­
lane lekcje p r z e d m i o t ó w  szkolnych 
l i s i  2 i  M a t y l d a ,  S ^ e m e r .

Ul. Krowoderska, Nr. 39, I piętro

II

Uczniów ic
nosęasesająoy do sskół poblioznyoh w 
wie snajdą wygodne pomieszeienie z redzioiel- 
■b opiek, p r z y  p la c u  S z c z e p a ń s k im ,  

I. » , U  P ic t r* .  10B0 3 3 
Na żądanie ltkoye masy ki w dom a

I. Stachowicz
krawiec

K r a k ó w ,  «-
i wojskowy

i t r  d t e y  i. -5,

z na jsłuw n itjszych  am erykańsk i, h , “D^ieLkich bi 
skich cz^sk ch i n iem b ^k ich  tabryk, jako to :

kapslowe . . . . .  od 5 ‘/ , —50
odtylcowe syst Letesoheani 18— 100 

„ Lanea-itr* 2 5—350 
iglicowe Teeehn- r,-- i “i Y  '
»u*r. K-itr-eSfow l 5 — 2ó0
lane. trój!-.:lewe 12t) - : ł5».

Sztuoe amerykańskie 12 i 16 strzałowe od > . złr i w
„ W e m d l a ........................................... • • ■■
.  ta r c z o w e ...................................... > .. *
„ pokojowe (floberta). . . . .  ybu

Pistolety tarczowe, pojedynkowe i poko^Ae 4 50

Karabinki dla o trażv  leśnei i crtł^wej jio 5 iłi 
R e w o l w e r y

wszelkiej konstrukcji od : . 50 cni i wyicj.

I N "  Niezawodne patrony ^||
do ożytku 2, 4, 6 razow eg., w r&„ ijji. zutonksch. uo wszy.sikreh 

istniejących sy.temów broni, po s iacn nciśle febr-czny.-h.

P a t r o n y  p i o r u n o w e
do osiągnięcia dalekiego i ostrego strzału w kalb. 10 i 13.

Wszelkie potrzeby i przyrządy myśliwskie w największym 
wyborze oraz przybary do szermierki i podroży

Przybory toaletowe, porliimerye, mydlą, pudry
z pierwszorzędnych angielskich i traue.usMcii faiTyk

Poboty w chodzące w zhlrrcs r’is z iiik a r‘.iwu pr/.yj- 
. .  m ujem y i uskuteczniam .' kowe juk m dstiiranuie!
01 po cenach najuraiarkow»hszyeh 117 34 o

Łaskawe zamówienia załatwiamy jak 1 ijśpioszniej 
™  Odwrotną pocztą opłatnie Ir a o).

n Ł E C K A H I I A
p r z y  u l i c y  S ł a w l r o w s l t l e J ,  1 .  1 2 .

N abiał, uznauy przez Tow arzystwo lekarskie za najlepszy, o trzym uje Zakład 
z  d ó b r  G r o d k o w l c e .

Sprzedaż na m iejscu, albo z  d o s t a n ą  d o  m i e s z k a l i  w  n a e z y u i a c h  
p l o m b o w a n y c h .

W sali jadalne j Zakładu ipiócz nabiału  dostać m ożną k a w ę  i h e r b a t ę .
Polecając s ię  względom Szanow nej P T. Publu-znośei, Zarząd m lecza rn i  p o ­

daje  do w ia d o m o śc i ,  że  d o w ó z  u u b i n l u  <lo m i e s z k a l i  P .  T .  A b o n e n ­
t ó w  ro zp o cz n ie  s i ę  z  d t t i© ,l*i l  l i p c a  b .  r .

Z uszanow aniem
Zarząd mleczarni.

g l

m

M O R R L E 9
k r a j o w e  l e e z  d o b r e

1

w  Krakowie
wypłaca swoim Członkom za rok 188t)

0°|« d y w i d e n d y
w z g l ę d n i e  d o d a t k o w o  1 %  ql<» p o p | j g g | f l j i) j Ę j j .

j u z  W  v p ł  l .C O lk y ^ ń  * S ( ) df e t f l  i l d ł s r - f i  e t ł t s  W  w n l n
c o iiT ch  d o  d n ia  1 p a ź d z ie r n ik a  1 r .

Dywidenda odeKrami być rncź^ w kaJe To­
warzystwa w Krakowie, lub we filii we Lwowie cjj 
tylko za okazaniem książeczki udziałowej, nie­
odebrane zaś do 31 grudnia b. r .  dopisuje się 
do udziału w myśl paragrafu 6 statutów.

Kraków, 2 czerwca 1 887 r, 10U 3 3
(P rzedruk  nie będzie płacony.)

O O O O O O !
Fabryka chamic-sno-kos* i&yczna 

E a ^ w ^ r d a  K i e m i k - g
n t a ^ i g t m  ł u c m  a  j  i

w Krakowie, Rynek główny, I. 2C, paiac j(8. Jabłonowskiej,

N ow 1) otworzony
M A G A Z Y N  T A P E T

pod flrmą

A*. Krzysztofowie z j
f - w ® L w o w i e  plac Halicki, 1 . 2. Filia: w  C z e r n i o w e a c b  ul-ca Główna, 1 ,17,

M o i  r l .  k r a j o w e ,  l e c z  d o b r e .

L . 6 .5 7 0 .

K o n k u r s .
Dyrekcya galicyjskiego Towa 

rzystw a kredytowego ziemski
rozpisuje nini«!jszem konkurs na 
p o j a d ę  b u r h l i a l t e r a  z ro ­
czna 1 1»«§ «0U0 złr., z dodatkiem 
aktywa/nym 5 0 0  złr , prawem do 
jednego pięciolecia w kwocie -00 
złr. i prawem do emerytury. 

Ubicgftjacy się o tę posadę
finnv,t svvOjir iiajw&i®: v»u -- ; : ' -*1
ii . a to ;-‘ze 1‘ w jiubliczi J u» 

. ..rdzTcT” zostają , p rzez przeło; lU 
l5 ywra'azę, do Dyrekcyi gJicyjsk -go 

Towarzystwa kredytowego tiwfir 
smegu wnleśd i v. mefli następu­
jące okoliczności udowodnić:
a) miejsce urodzenia, wiek i stan,
b) dokładny znajomość języka pol­

skiego i niemieckiego,
c) jakie nauki odbyli i czem 

dotychczas zajm°Wali, a tc tak, 
aby żaden okreś ez»su nie był 
pominięty,

d) że z dobryp* postępem zdali 
egzamin z iai:llU,ikowoś_-; i u- 
trzymania ksi^k rachunk( -vyoh. 
tudzież p i^ 2  dłuższy czas 
nabyli n a ie z y r t j  praktycznej bie­
głości w ksiąg ra
c h u n k o w y c h -  1080 * :

Z Dyrekcyi Towarzystw?
kredytowego ziemskiego.

Lwów i 1 oz6iwca 1887.

U

polew bogotr nopotnony  Dfr* J  
kitffo ro d u jo  uniformów, jakotei wsielkis 
artykuły &*» e. k. ofleerów, nrsędmków 

wojokowyoh i oywilnyoh _ 
» r  C e n  o m te rk o w o n e .  ^

9M 30 4u ____ _

Do Ł. sąd 11.482/87.

W e z w a n ie .
W depoiyoio e. k. Sądu krąjoweo w Kroko­

wi* złożone t. fundusze no rz» s k s i ę ż n e j  
8 t< 1 ■ * U  W i t l . e  u t e l u .  • -u*j— , i-obyto 
nieznanej. Nunejsz im wzyw»<ą ks. Stefanię 
a  J t l g e n s M l n  .  ewent* tlnie jej nieznonyoh 
•podkoUeroów, aby s *lbo do mnie, ofro do 

k. koda sral*»er> w Srako* 
h l f  *§►.»;'’ i piowo »w*>e ab . w rosie
fooóeToT-d wiem wspon.’;" ‘ -'.'-dusze jako
b«zdiMc_MZjie 7Vv*oJpemn Si 'iwwi prsysnone
loocsnę. !038 5 6

^ 1x 1 -św, ?. eseri" j. -u7 r-
Adwokr Dr. ^ e ;.1 y n * id  Wi-kosz,

sądu -u_ ustoo-iw >ay karnor kkijiuej ^ s 
W li-.ftastein.

S v L > j © j : t
i batfl ■ tk> -» m bers,»j  - galanteryjnego,
.-. ii; •.yia-ieotwanś, postukuje po­

sady  od I Hpca.
£  » .■ ■ ! g łi'8Zeii’e : 8 „  ( ,  I  n .V J I

peste reotame K r a k ó w ,

pc,eea

Płyn uniwersalny na tnpiei
już po jednoroaowem ożyciu ustępuj. I  -.iyż totycn i.iast po-' / ' ■ ,yu r 

azyoiJ ginie bezpowrotnie. Jeua flaszki .
holfldon I Śro.k:

I plyn do przywróoenia siwym i wyf-fowjj. 
łym włosom koloru naturalnego.

Ceno 1 OU-** • “ tów
i NJgretina

do farbowania włosów u_ kolor trwał, 
ozon j  i eiemny Cena 1 złr.

W y c ią g  orzechowy
I lo prayeiemniania włosów. Cena 50 cit.

I W oda Ateńska
* “ JVrty), mniejszym zapachem do od ,ie- 

, zanio wł«tjw niezrównana. Cena 70 3a*-
I PHdor w ptynk jakotei w szolkie P*d ry na jdelika tn ie jsze na s k ład zie , krem y i pasty

pifkności, B ó i i t. p 88S 8  C
R ó w n ie ż  w szelkie śre dki no w ygub ien ie  m óli i in n y ch  o w ad ó v  d o m o w y ch

y*. yr7.) dłuższem

(!., u Ć K z y ;

W ł ł M i t
-. I ' Z1

naskórek, czafjt . tkv,|rL 1 zw 
giną bo»po -̂A>Łrł,t' l złr.

W oda liliowa
na plamy wątrobiane niezawodna. 

Cena J ^ r. 35 ceotów.

A.atłfilldon
piegi i opalenie słoneczne ustępuje na­

tychmiast.
Cena 2 złr-

< •>

na. i.osz'or> V. z e s ta w ie n iu '/ ',^ ,; 
i u sk u teczn ia  rob o tę  tap icc isk ą .

ióżnorodn>i -Jy 
ozdoby pokojowe- 

oliografie, naśladuw***16 $

fresąue, sztukaterye n» <,ufity J  
z papieru i drzewa w stylu J

patentowane W a lto n a  tapety  tfHCRUSTA. a r

Sfory i żaluzye. Posadzki w f r j wb,
zae łank i w o o w ab n v ch  de 'mu-L p u r k i e - ^ ł

V*ł*
techn iczn ie  w y p ra co w a -

towych i kobientowji-ii
\VV8VA.t W
r

a W l

mfiOFiu# laioiiKa ?
w poawartb zabudowań francie - 

kańskich , Nr. 4, 1095 3 a
/Stniojąca i znana od lat 25 w mie­
ście tutejszem, poleca się dalszym 
względom P. T. Publiczności celam
lakie-ow am a i pozłacania w jaL na j­
lepszym  smaku powozów, szyldów, 
portali, oraz W3Zelkich w zakres :en 

wchodzącyeh robót.
Fo.7..-......  się u ifż  reparucyj

^wozi*w, wi>7.ov i i. p , w i ->eie 
. ,Si: j ir kołodziejski1* , kov.al-Aiej •- ai • lar- 

SVi ió «r l(1 A j] a  ,Y,tor« ak oaj.dohłuJiiiej, :'»ayb-| J f r r y  e r y k  M - > n .W tem?

k .  u p r * y , *‘.

B K O W A K  P I B O W
J. A. Johna Synów w Krakowie

t i r -A g it-~ff,~-i!—iw tu c  u  B=as=^p=^s m —^  i r - f t  7^  fi

t l T K S . K I  S K Ł A O
! $  ”x " t  l e s ® ^ o w y

m 4  Odbbżiiie do powyższego og^szenia mam z»iZ01iyt ^wiadouiić, w eidad^ie moim ■ ■sa swui br sto  ,-aopatrzony skład towarów bław-^aych. niHt»ry; jedw a-
_ b r  - a  -iz-łinych i kolorow ych, aksam itów  ly o ń s k i ih . kas/.inirow czarnych ę  
W zagranicznych, dyw anów  angielskich, koców sław uckich, pń tden  rum burakicii tf

1 sprzedaje je
p o  e e n a c h  f . i b i  j e a n y c h  c z ę f i c i o r o  1 l m f t o w u l e .

Polecając łaskaw ym  względom Szan. P ub licznośu  ad m ien ia in , że 
próbki p rzesy ła"1 na żądaDie op ła tn ie i darni o. /-ostaję z s^w-unkiem

c-o J5 25 D a w id  ł h i ł A ^ * ’’, ^

0  V ()0"u»Hie do powyżsi _
1 1  utrzymuję Ila*tQP'-jącc gatuuju P*wa butelkowego-
[j j l p iw o  m a r c o w e  e * P # r t o w c

n o n  p l u s  u l t r a  
p o r i ą r  k r a j o w y  c z y n  b o k ! ' ,l Jolioa Synów.

r i t m  p i U u e ó n k i e  / * ‘‘• 'ftw aru  u k c y j u c g o

Wszelkie z*iuó .ionia zamiejscowe uskuteczi11 °bvrutuą pocztą.
91 tli) 104

k  ircurn i L ~ n ą w Krtteowia,

m i
t -  Z a g o n y  i t a r y n o  w a l t i .  M

Papier od lirach Fiałkowskich * Bielska.
-  ’* v • ' ś K  «  ^  J

£ .  . ■*

S K Ł A D

kolorowych pieców
i zsbayeb retartawycL pteiit.

w składzie 
wyrobów kamiennych i materya- 

iów budowlanych
Adolfa Hochstima

K r a k ó w ,  344 20 30 
ulica Floryańska N r  3&

Korzystny zarobek
zuajaą osoby każdego stanu, które się zechcą 
zająć sprzedażą w Austryi p r s w n i l r  d o *  
z w o l o .. y i-h  p r e m i o w a n y c h  lo s ó w  
p o ż y c z k o w y c h .  M i e s i ę c z n i e  ł a ­
t w o  7 5  ń t  ,*»,> i - ł r .  b e z  k a p i t a ł u  

1 r y z y k a  zarobić^
Oferty przyjmuje R u d o l f  M oss<  w 

W i e d n i a  pod 7 5 5 “.  1078 3 3

OdpowiediiólD} n%don drakami A. Sijjewskl


